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piegi, pryszc.ze, opale11izo1ę, 
wągry, czerwonoś.c twarzy 

i wszelkie plan•y 

_„a~fa ao fwarzy 
wynalazku aptekarza 

Jana Ni wuiskieg·o. 
811 uaikni1cia naśladuw111ctwa, katde pud eł ko 
111patrzoo1 iusł w pJombt, na której znaj­

••i• aiv H~ 204 1 nazwisko 11vnalazcy 

Jan l'łiwinski. 
S,rzedaż w aptekach ,_ składach aptecznych 

pertumer jach. 

Czas · odnowić 

prenumeratę. 

Kalendarzyk . 

Piątek, 16 sierpnia 1912 r. 
U z 1 Ś; Rocha \V .1 Ln. 

J u t ro: Mir011a i Pawła. 

Carpe diem. 
Nikt ko..:l wć 111 :.: b 1d :J1 , 

D u;;ó K smy mto..iti, 
Woda wodę goui, 

Dzień po dn u uchodzi 

Dzień po dniu uchod z•, 
Marnować ~o zbrodnia, 

Więc 1w111ak S.rnstowa 
Trzeba pijać co dnia. 

Sprawa wy.borów. 

Listy prawyborców zakończono. jak 
małe :est zai,11tercsowan ie s i ę wyborami 
dowodzi fakt, że osó!i, które z a?.ądal y 

osob iście z2 pisania ich na list( prawy­
horców z~los ilo sit: ty lko 50 - re3zla 

zaś, to jest l 70·fl zapisane zo.>Lały na 
zusadzie cen:tusu z powodu o płuc ani a 

takil!go, lub innego podatku. 

Wzmianlwwana abstynencja nie jest 
faktem odosobnionym. Taki stan rze„ 
czy objawi& się niemal WSlędzie, wszak„ 
że jest poniekąd dziwny, gdyi wszystkie 

stronnictwa i partje nuwet najskrajn:ei­
sze w obecnym okresb przedwybor­
LZym nawoływały do przyJ ~cia udzrn~u 

w wyborach • 

Wobec odmiennego wyn :ku, pom;• 
mo nawoływań ; nalety przyjść do wniOi· 
ku, że we ~zystkkh warstwach społe• 

czeństwa zapanował sceptycyzm, wska· 
zu ący na ogarniającą wszystkich nie· 
utnośe, co do motliwości pożyteczne1 

działalności czwartej Dumy. jaknajwi· 
I.i niej do tak · go przeświadclen 1a do· 
l'rowadziła ogór mało owocna w spra­
wach donioslejsze!Lo z11acz.e111a 11z1ałal-

11ość 1eJ poprzeduic&~i. 

A jednak lego rodza ju obojętność 

w sprawie wyb orów iest z~ol·a nlestu ->z· 
na. Jeżeli g.Jębie 1 wnikn iemy w samą 

i stotę rzeczv. w sam fakt istnienia u­
itroju konstytucyjnego i parla·11entaryz• 
mu w państwie, mimo wszelkie 1ego 

tymczasowe usterki i niedukiadności, 

musimy dojść do przelwn~111a, że 11ie 
wolno ani jeLtnemu myślącemu oiJy wa• 
lelow1 pom11ać okazji zaznaclenia swe­
go sposobu 111yslen1<1, swycll zav atry• .... 
\\ a , uraz ze każd11 w111ien iHt:YJ<iC 

utlział w wyborach swydi µr.1;eLlstdw1cie11 
uo l llJ y pe1ersburs1ue,. 

je7.eli teg-)· nie czyni, tern samem 
dowodzi 11iejalw , że spra c\a parLJme11-
Laryz111u, lionstytucp, a wi r.c j eJ :1 o : ze-

111t1 ..iemo:ua tyzac:i ugólnopt1 iislwo we1 
Je:>L 11.u zupe ł111e ub oj ęi 11 ą, t ll ctłv l <!~O -
wrę~ 1ueµ ot1 zebną, sk oro :t.aś teg,u 
niltc nie może p ow1<::dz1eć, to te111bar· 
dz1e1 po w1 111en 1• uyiq..: ud1.1at w \\ yOo-
1a. 11. 

Można być ni eza , ł o w o l1 1 1~Hi: m . z za· 

cna wauia się lub d z 1 ała l nośc1 rycn lub 

innych przedstC1 wiciel1 11arodu, lecz na· 
. eży mieć na uwadze, ż e żaden µ ocząt­

ku ą -:: y parlament odrazu 11 1e był dosk<..­

naly 1 nie spe łnit wszys tlud1 oczeki wa· 
• 11ycll i pożąda ny :: l1 korzyśc i dla narodu. 

Czas w danym wy padku na j większe 

rna znacze11 1e, i z cz::1sem wszyst ko 
z m i en ić s i ę 111oże . 

, Spó jrzmy tylko na zachód, - hi ­
storja parlamentaryzmu ' w kra.ach , w 
których ustrój ten zaprowadzonym jest 

już. ~awn :e i , u p e~ni nas w s.lvs;mości 

po1i'że j wygłoszonego lwieqłzcn i a. , 
W środowym numerze „l<ur. Warsz." 

ukazał· s i ę artykuł pióra profesora l gna· 

cego Baranowskiego p. t, „Lo~ika wy­
borów•. Artykuł ten wyróżnia się stusz-

11ością 

szeregu 

sprawie 
ska. 

poglądów, z powodzi całego 

innych, które w tej a!d11alnej 

zamieszcza obecnie prasa poi• 

Pochlebia nam jeszcze to, że zapa..­
trywania zasłużunego profesom w zu• 
pełności zgadzają się z naszem i. 

Przekonania -mówi prof. Bar.­
polityczne, s.połeczne, wyznaniowe 
wszak nie moJ!ą nas m iędzy sob~ 

dzielić, a burdziej ieszcre kłóci ć w 
stosunku do całośc i "c ń , twowej , z 
którą nas losv ztą~Z}'ł )' . 

„Jako prawyborca - dopóki nim 
jestem - nic mam się troszczyć a 
wybór , o.:;ła . Wybór ten do mnie 
nie należy. Mo m obowiązldem I 
mojem zadaniem, które odpowiadarn 
sumieniem, jest. wpisanie ze zna. 

nych mi obywateli na liście wybor~ 

ców tych, k1órych poczytu j ę za naj· 

rozumnie iszych, na juczciwszych, za 
ludzi na1i;Jębszych prze ll on ań. Jest 
mi obojęt11em czy to bęJz ie repu• 
blilrn 111• , czy monarch ista, lwnsty· 
tuqo11al1s1a, czy soqa lista - prze· 
kon ań swoich odpowiedlllch on nie 
wprowadzi w życie, nie zm ieni ani 
praw zasa,1n: czyLh pilllSIWil rnsyj­
:) i\ieg v , ull1 1,1 ii W honsiy tuLy j11ych 

l'1 Zl.! t. :i ~\ V j U Jt. ld l w 1Ju111 .e1 

Od n i e~o żądam, żeby rozumia~ 
kra i, jei!O potrzeby, a w wyborze. 
post a, ż eb y nie o'bc ąży ł' s um 1 eni~ 

s~~e~ o 1 u~l.w ow 1 en . e111 lekko111yśl· 

nern. N ! e11c z:::1 wośc1ą - ~. ow1em -
zó ni dą i1 1ten~"0w Io t1ic. wych, czvnem 
a 11 li 1 i:!' r ,lllyc;.1 1j tll 1est , o ol · wanie 
na 11 yLo ru'>w 1 udzl ll~l 111 y:::l11 y c h, 

pr0::-1y :. !1 11un l\ Ćl w , uy llH• ~h lł''i w 

z µ0u1i del\ ambicj i osc1b1;,1::1 c1.y .~1-

te1 i.:S u W ;)! COll ll iCl)' Cil, 

Ct.y 11 11.: l a i( µu::-'.Q 1i O IA u 110 I fl} 

~10p 1 · 1.eLirn cil .v·y llurachr" 

Czyż rzeczywi:'ci e d ot "chcz ~" . h}• le 
tyl ko n iedoD u ści:.'. kandydata, należ ące'.:C\ 

do inne.f!o stronrictwa. lub tyiko czło· 

wielrn ma ją ce )!o nieco inne za ,- atry wa· 

11ia, nie pO\\ oiy\\ ano na p osłów „!udz1 

bezmyś l ny.:h , pro:;tych pionków, czr 
manekinów• b1fe tylko ~odzili się bez. 
wLi;lędnt e na "s oli darność" K o l a por 

0

skiego? 

Czyż ostatn'o t6dź nie była w ta• 
kiem wla$nie poło~en i u1 i czyż nie na· 
leży raz m1res.zcie ierw11ć. z Ol! łu ;:i ia j ąc\ 

Jic:rne . jeszcze, nie3tety rzesze politykit 

narodowej demokr.!l:cji, wywieszająi:ą ia• 
ko dogmat .solid t:1rność" Koła w Du·· 
mie? · 
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Oto, co jeszcu pisze prof. Bara• 
bQ.WSki; 

• prawybor<:a niechaj szuka naokołn 
siebie ludzi najodpowiedniejszych na 
wyborców. Wyborca. niechaj sµełni 

sumiennie swó1 obowiązek, a t1'k 
wybranego posła \'/~zyscy uwa?.<iĆ 

będziemy, wszyscy-·kraj caiy-uz11?.ć 

będ?.ie mu!llał za gnd:-ego reprez~:1 
tanta naszego, bez \•1ir.ględu na jego 
naletenie do tej lub innej partii 
polityczne1, do tej lub innej warstwy 
społeszne J, do danego wyznar:"a 
religijnego cry szkoły filo.r:oficznej • 
Taki nasz wybraniec będzie istOłi.ilil 

.mózgiem, sumieniem swego ::a­
rodu". 
Wobec tego, tak sprawiellliV:'Oi--:1 

twierdzenia, wygłoszonego przez p ,}W• 

szechrne szaao .-Janego 1 ro fesora, ::Hit 
już chyba llle powmien o ,1onować pr;;~ 

ciwko wysun1ęte1 z Łudzi kandydaturge 
mecenasa h~tra Ko11a. 

A jednak nic wąti>imy, te najśWff·t"' 
Jejsze rozumowania i r.auki nie JX>-:;t.·~ 

strzym ają przeciwnych obozów od za• 
cietrzewienia i prowadzeaia zajadłej walki 
wyborczej. 

Dziś partje jeszcze nie mówiąjawcle 
o swych kandydatach- jest to ich S[H.-a 

cjalna titktyka-wysuną one ich dopiero 
w chwili dycydującej, my iaś występu­

jemy jawnie, wskazując na mecenasa 
Kona, jako na na1odpowiedniejszego 
posła z Łodzi i wlerzyaty iż pomimo 
knowań obozów przeciwnych, kandyda­
tura ta osie&gnie palmę zwycięztwa. 

Baczmy, gdyt w przeciwnym razie 
reprezentantem naszym moie być zno­
wót .człowiek bezmyślny, prosty pio· 
nek. łub manekin• ••• 

J. Garlikowski. 

bu Dow lani. 

przygotowania niemieckie. 

Pisma paryskie, opisując obszernie 
znacieme wizyty prea~~a rządu fra!:'!:!„· 
sldego ..,, Petersburgu, zaznaczają, ie 
w cza!'ie obrad mia!'O też poruszyć 
sprawę 11:zmocnienia obrony rosyjs!~i~j 
na pogrn;.iczu zachodn l ~r.1. 

Potrzebę takiego zarządzenia pisma 
owe motywują w ten sposób: niedawno 
rząd francti3ki otrzymał dane, że nąt.1 
niemiecki r:korzystał ze zmiany roz­
mieszczenia wojsk i przysunął ao głlł­
nicy dwa korpusy. Nadto rząd niemiec· 
ki w dalszym ciągu wtmacnia s\•.:aj~ 
granicę v. ll-Chodnią. 

Wzdłut. granicy p~.rvlększono ilość 
wid żelauiyc11, z których można obsE:r ~ 
wować miejscowości !M>dgranicme '1ł1 
przestrzeni 20 wiost. Również pow .ęl<­
szor.o llll!:I>:: stacji tdegratu zwykłego i 
bez drut:.i, eł t1Al<że przysposobiono sta­
cje kolejow@ do wysyłania znacznyctl 
1Iośc1 wo.iska. 

Nadto, na samej ~s'tmicy w kilku 
runktach urządzono olbrzymie po ligany 
ar1yleryjski11 i obozy dywizy1ne. 

Na ltrtnisku koło Kuakalla, w Fin· 
landj1, Zllifi~ł przed paru dniami wybitny 
i zas1uż~~Y literat i d;i:iałacz społeczny 
rosyjski, Mjkołaj Annitnskij. Począllco· 
wo oddaw.f!ł się on karjerze rządowej, 
zesłany jednak w r. 1880 · ym na Syber· 
ję za stosunlli z rewoluc1onistami, prze• 
niósł sii: na pole lite1 a~l;ie, ua J(tórym 
zajął wkrólcP. poważne stano w1s!w, jalw 
współredaktor wraz z Korolenką m1e­
s1ęcznłka „Ruskoje Bogi!ctwo". 

W okre~i~ 190ó r. próbował wyt­
worzy~ bardziej radykainą od kadetów 
partje .ludowych socjalistów•. Dzięki 
nieskazitelnemu charnktęrowi cieszył Slf: 

powszechnym szacuokil'm i wybierany 
był wielokrotnie na prez:~a .Funduszu 
111eraci{iego11

• 

lcuie, i dla tego leż skutlri muszą być 
zawsze ujemne, bo życie nie znosi ru­
tyn 1z111u. 

Ale to nie znaczy '"'~3le, że te ba­
dy wytrzymują już bez•"'?:f~lędnie wszelką 
krytykę. Bynajmniej I 

Zres7.t~ - jetell n~sze krocie co 
roku pozm:t:iną w kraju, a za grai i:::i: 
pojadą tylim ci chorzy, dla l\tóryc'.1 u 
nas niema odpowiedniej kuracji, w6w-:..uJ.s 
bady zagraniczne z lcode<:zności upadną 
a nasze zd,·ciowiska, w poczuciu obr 
watelslciego obowiązku a~ ich materjat­
ne poparde, staną ni'"1f,~t~wio mt wy· 
sokości swr:li.o zadan:~. 

już tego roku frelcwencja lrnrl'M:~ 
szów jest w Kudowie mniejsza o przłt'­
szło 3 tysiące i nie prxekroczy zapew:&°" 
oyfry l l &ys. 

Lekarzy ordynuje t~ przeszło ~. ;: 
nich kilku c nazwiskach polskich. 

Przyjmuią chorych od rana cl.) 
późnej nocy, a że każda pierwsza wizy• 
11.1 tcosztuje 10-16 m~n~t, a dopiera 
następne sQ o potowe tańsze - wiec 
latwo pojąć, ile ;aralNa wzięty lek~rz 
podczas ;M:Wlłu. · 

- Leczenie 1est tu, 7. małemi odmia­
nami, szablonowe: Kąp1,l@ l{waso-węgło­
we, wszep pk:ie z tego hab innego spru„ 
dla i odwrntrne. 

St1di hf'flftl(:y przyvi~ią sobie nłi• 
kiedy podobną kurację :>ą własne ryzy­
ka, lub pi',.kp iwa ją z WJY.elkich zabiegów 
WO!!óle, ale do ((udowy przyjeżdtają :-: 
punktualnością zeg1:1rka, podolłnie jak to 
czyni bardzo wielu jubilatów Karlsbadu 
lub„. Mona1co. 

Pomimo mnlej~zego l'jazdu kuracju· 
szów, okazał się w arugim sezesnie 
bralc mie1>zltań, k1óre też musiano prze• 
płacać. 

Wieiu oczekiwało na opróżnieni;-: 
pokoi w hotelach, o naz:wach przew~!~ 
nie patrjotycznych, w rodzaju .Feldmar­
:schall Graf Moltke" itp, 

Utrzymują, że sytuąciję ratuje po­
blizka, znacznie tańsza, Allheide, z iden­
tycznemi własnościami leczalczemi, ina­
ciej w Kudowie nie był"oby gdzie głowy 
położ.yć. 

Konkurencja taka jest oczywiśde 
bardzo poządana, ale na przodujące sla 
nowisko ł(udowy, na razie mało ieszcze 

=--
języku polskim, u:niał jednak odpowie­
dzieć tylko w języku... Nelniectim, c:o 
dowodzi także niesumi~f'nej rekłamy • 

Dla upn:yjemnie11ia ~~racjuszom po. 
bytu, odbywają się lu przedstawienia , te­
atralne, kinematograficzne, e@awy dł& 
dziec.i, kot?terty w park~! '';.d. OrkiestA 
parkowa i l~"wiarniana, Gdgrywają ~ 
ldedy polsłd~ pieśni narodowe. pragn4( 
zapewne Godatnio oddl;iil~ polSkieQ 
kuracjuszó:.:r, łltórycb tił S$>0f'O z Aus.tr-jł. 
U~liCJi, .\<rólestwa, Ro9jl~ a iwtaszaa a 
Niemiec. L ŁodL1 ba,"!i kił""4Wie ro­
dzin, a było znacznie \":"Ó'r,:1'~ 

Gry sportowe, wiooł<!!Wanie I r.­
ni C!>ny, należą tu także do miłych roa-y­
wek. 

warto si~ przyjrzeć, me raz ~ 
tym l.Ińcom, ateby uśmf.;u! iJ41 Mrdiecao 
nie z tej kiwykatury wdi!:i•~tt, ~leganełi i... 
taktu. 

Nledlł muzyk4 parko ·ł'tl 7.a&t,piM n1 
orkiestra wojskowa z Głac. 

Niemcy zrobili z. tegt1 jakld ł~ 
artystyczne, a szowinistycznę wybudly 
zapału i uwJelbi,eni~ ułe .1»1ały wpBOlt 
graak. 

' 
l tadnej miejscowości kuraC)iQ\81 

nie można chyba robić tylu wycle<:zek, 
ile z Kudowy. 

Wyliczają ich aż 36, a katct. z osobna 
wyw1erą wrażenie nad-r,wyv.tłlJne, 

Wył lezę kilka. 
1> TJCberbeneh - 111 !ły11n11 ~ 

cą katol1ck4, ułożoną w całości z cza­
szek i pinczeli ludl.luch w r. l '116. K.oi­
ci te wydobyto z ziemi po to, •iebf 
mieć mi jsce dla polctgłycłl w 30 14Mniej 
wojnie I ur.gądzono Q\q kaplicę, a pge 
zostałe koSql leżą na ia~~s. 

Kościół katolicki, "-' l<tdrym n 
ieństwa odprawiane bywają tytko po 
niemiecku-to z wygh,du zwyl~ k ... 
nica, która wyróżnia si~ małfl wie~ 
kościelną. 

Znajduje tu się takm fabryka tk.a­
nin ptóciennych, które wyrabia równleł 
po domach ludność miejscowa. ~ 
plebanii kościelnej mieszkał 'łl 18U 1. 
król Fryderyk Wilhelm Hl ze s.woj1& r<r 
dziną i potwierdził so1usz z Austrt1&. 

2) Opocno-lętnia rezycienc_.a ~ 
cia Mansfdd. technicy 

• reaguj*:. 
3) Ra tiborsitz-letnia reiydepc~ ksif. 

da Lippe. 

t,.i~ł z arogi. 
-0-

Kudowa 14 sie.rpnia 1912 r. 

Na moc:y Najwyżej w d. 6 lipca 
r. b. utwierdzonego prawa, osoby, po-
51adające świadectwo z ul<0ńczema co 
najmniej '-klasowych średnich szkół 
teclloiczo • budowlanych, pozostających 
pod zarządem ministerjum oświaty, mo-
gą ołrzymywać stopień technika budow- Kroniki miejscowe opiewają,, te 
l&Qego. źródła mineralne w KuJowie, 111eznanej 

Dla osiągn\4cia tego, w myśl u.t- ongi wiosce, wytrysły w roku 1~80. 
wierdzonego prawa, kandydaci na tech- Czesld kronikarz Ludwik z Nacho­
ników budowlanych winni złotyć egza· du, miasteczka w poblitu Kudowy, 1e„ 
min przed specjalną komisją, istniejącą szcze dodaje, że podczas trzydziestolet­
przy katdej +.klas. średniej szkole tech- niej wojny, szlachta czeska sprowadzała 
aiczoo-budowlanej i . sk~adając~ się z masowo ową wodę źródhłną do Lipska 
osób rady ped~gog1czne1 ~ane J szkoły którą pew~ dowodzący generał prze­
oraa: z prz~~staw1clela wydziału b11dow- · kładał nad wino ••• 
Jan* m1e1scowego un:t:du gubernjal- Ale to ostatnie twierdzenie nasuwa 
11ego ! d~legata miejsco~ego. o~rę~u pewne wątpliwości, o ile bowiem woda, 
.komumkac11. ~pró~ pos1.ada111a sw1a: używana do celów kuracyjnych moż-e 
dectwa ~ ukonczen1a szkoły, kandydaci być skuteczna, o tyle jako napój, jest w 

•.na tecbnii<ów, aby być dopuszczonymi smaku bardzo nieapetyczna. 
.Qo egzaminu, powinni przedstawić świa· . . . . . 
.geawo z odbytej przynajmniej w ciągu . P1erwszyf!li . właśc1~1elam1 Kodowy 
dwu sezonów budowlanych praktyl{i u byh Wallenstem I Te~ck1. . 
osoby, posiadającej wyższt: wyksz.ta4ce- W nagrodę za ich zamordowarne, 
nie techniczne. 1 wykaz wylwnanych cesarz Ferdynand ~ roku 16~~ . obda­
pąei: nich w tym czasie rohot. rzył Kudową hrabiego von Le~łi, Irland-

czyka. 
Kandydaci na technil~ów składają Miasteczko czeskie Nachod z zam-

p:rze.d _karnistą. egz~min .z archi_tektur~ kiem, miejsce urodzenia Wallensteina, 
cyw1lne1, z. posiadania zna1omośc1 sztuki stało się miejsc~m ulubionych wycie­
budowlane1 oraz z umiejętności lhykony· czet,. 
~nia . planów, z. zakresu architektury z wieży zamkowej roztacza się pa­
l sz.tuk1 budowlane1, w za~tosowaniu ich norama pola zaciętej wojny z roku 
·do budowli i urządzeń drogowych. 1866 "') . 

. Osoby, któr.e złożyły p~wyższy _eg- Kto zna ' Kudowę z dawniejszych 
~a~1~, ot~zymu1ą od kom1s1_1 cgzam1na- lat, ten zaprawdę podziwiać musi jej for„ 
cy1neJ śwtadec~wo na stopień technika sowny wzrost terytorjalny, ten wielki 
budowlanego 1 korzysta1ą z praw, za- ruch 1 ożywienie, w przeciwieństwie do 
wartych w dodatku do uwagi art. 35 sąsiedniego Reinerz, Altheide, Landelc -

· ~stawy budowlanej. miejscowości o wiele ladnie1szych, ale 

Pomieniony przepis nadaje techni ... cichych i spokojnych. 
om b~dowlanym prawo prowadzenia Razwoju tego mogą pozazdrościć 

wszędzie, oprócz mtast stołecznych J(udowie nasze krajowe zdrojowiska, go-
.wszelkiego rodzaju robót budowlanych dne jako takie wszelldego poparcia, ale 
'podług ~Ianów, wykonanych przez oso- jakże wiele ustępujące w porównaniu z 
by z wyzszem wykształceniem technicz - zagranicznemil 
. nem, P?dług zaś własnych planów n:o- Tu skomplikowana machina admi· 
gą on~ prowadzić roboty jedynie tych nistracyjna funkcjonuje z matematyczna 
budowh 1 urządzeń drogowych, które ścisłością - u nas zawsze niemal szwilll'"' 
'W.Vkaiane s~ w wydawanej przez mini­
~tra s~~aw ~ewnetrzny~h - specjalnej 
jp~trUkCjle 
' l 

•) Muzeum imienia Wallensteina i bogata 
. .galerja. ()~5~16w, do~łnlają. c~ości - wspanial~gQ 

„ ~-~~mk.u. 

Obeet!ił dopiero rozluźniło sitS mo­
cno i ceny tl'k na mieszkania ja\· na 
kurtaksę i wiele innych rzeczy, id'ł 
wdąz in minus. 

jak WSU;Jdzic tak i tutaj, leczy się w 
o~tatnim sezonie klau ludzi mniej 7.a„ 
sobria w porn;tne marec1.!d, wi~ różni 
hotelarze, wł ścicięle m3~azynów, I a­
wi11roi Up. ef meryd, a nawet służba z 
pod różnych znaków - ogromme spu· 
śc1li z tonu i podwajaj" 111ęiliczo11J& liCl• 
bę d a n k O w, l~Lórem1 szafuJ'ł rut całej 
hlljl. 

Dankę i gesegnetes 
B a d - to dwa do znudzeni• powta· 
rzające si~ warianty, oinaczające w do 
słownym przekładzie: pamiE:taj o na­
piwku! 

Dobrze, że wymagania są tu pod 
tym względem bardzo skromne: lO lub 
20 fenigów, to zupełnie wysłMczaJący 
napiwek, by zań nizko s1e polcłonić. Za 
taką marną monetę nasz Jcelner nie 
mrugnie okiem i zdaje się, że dopiero 
od 15 kop, wzwyż, rozpoczyna siQ µ0>< 
dziękowanie. Ale co kraj, to oby­
cza1 l 

4J Wilczę ooły ..... \5tny labirynt skał. 
wiellwści doml<fw, na wysokoici 100 
metr. na(! potiomem moria, $r0d taje.­
mniczego lasu, na Bukowinie. 

Wif: '{szoić miejsc wyc::ił!c~kowy~h, 
znajduje sią ną iiem1 ausinacki~J. 

Wszę~ie czę5lllii nas doskonałymi 
forelami; których budowla jest tu roz. 
powszech11iona. 

Przel(raczając obie granice: niemiec­
ką i austrjackil, nil't Jllko~o oie pyta <> 
paszport, a ta 111eznana u nas swoboda 
ruchow, l{ażdego doslconale 1 życzliwie 
usposabia. 

Natorniąst fatalnie u posablają w1zy11t­
ltieh, trwające od łl'W>dni11 ulewy i jd,ełi 
j u pi t e r p I u v i u s nie zam­
knie wnet swoich u Justów to napraw de 
spowoduje O!!romną biecte wśród zrai• 
paczonych rolników i wywoła n1ebyw • 
ł~ drożyznę produktów codziennej po· 
trzeby. 

N. Kołt-ski • 

Wiadomości ogólne. 
Gorzej, że biorących napiwki jest -======= 

tutaj stanowczo za dużo, bo znajomy, -
wyjeżdżając z hotelu, musiał obdarzyć O Ulgii dla kolejek podJa­
napiwkami aż 12 osób, (dwie zmiany), zdowych„ Na1wy101 zatwierdzone 
a gdy zaofiarował jednemu z 3 dyreklo· · w dniu 9 lipca r. i>., prawo o ułatwie· 
rów 40 ma rek do podziału - musiał niu warunków eksploatacji kolejek pod„, 
to sarn uskutecznić, gdyż p. dyrektor jazdowych orzeka, że z ustanowionych 

1 
uznał sumę powyższą źa niedostale· przez prawo powyższe ulg, mogą ko- • 
czną. rzystać kolejki z trakcją mecha111czną,j 

Najsłabszą- bodaj stroną I< udowy- przeznaczone dla ogól1lego uiytlrn, zbu~ 
to jedzenie. dowane bez gwarancji skarbu państiNa 1

1 

Wiedzą tu o tem dobrze i dlatego 1;ie mające znaczenia tran~itowego. 
niektóre pensjonaty reklamują swoje U Igi d~a takich kolejek są następu~ 
kuchnie jalw ••• połskie, alb9 czeslcie, a jące: kolejki zwolnione są od bezpłat-) 
co jest zwykłą blagą lub pułaplcą na nego, lub wedle zoiźonej taryfy przewo•l 
łatwowiernych. żenia wszelkiego rodzaju lcoresponden-1 

jeżeli dodamy, ze objad w pensjo- cji pocztowej oraz eskortujących ją n·j 
nacie Iwsztuje bez mała dwie marki, że rzedników pocztowych; dopóki dochód·] 
daiłł miniaturowe porcyjld, które w re„ z przewozu podróżnych, bagażu i ładun• 1 

zullacie spożywamy z odrazą - wów- l<Ow na kolejkach stanowi średnio wJ 
czas każdy będzie musiał ~rzyzna~. że w ciągu trLech lat sprawozdawczych . 
niema jak nasza smaczna polska lwch więcej niż 20 proc. oiólnego dochodu„1 
nial Oiią2aneiio ze wszystkich rodzajówl 

jest tu także .dom polski" i pea· przewożenia, ruch pasażerski na kolej• 
sjonut rtj1slci pani z Buzełskich von kach, a również .ładunki i bagaż pasa• 
Wilnsch. iersld, zwolnione są o~ ustanowi onej 

Słu~ący tej ostatniej na zapylanie .w .przez i;+ 385 i 387 ustawy-; o pątt~~~: 
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kach opłaty na rzed!.:skarbtJ.,. w• wyso•;: skie, wyrabiające materjały wojenne, 
kości 15 procent od . płacy przewozo„ wydaliły wszystkich robotników zagra­
we; - nkznych. Wydaleni otrzymali wezwanie, 

" Kolejki podjazdowe, o których mo- aby natychmiast porzucili swe zaJecia. 
wa, eksploatowane już w cbwili obwiesz- Rozporządzenie to jest nastepstwetn 
czenia niniejszego prawa, mogą korzy- uwiezieni a Nikolskiego, skompromito­
stać z powyższych ulg, które 1ednakte wanego w sprawie l(ap. Kostiewlcza, 
dla nich powinny być u~~'5kane w dro• który zbierać miał rótne dane od ro-
<lzl! )Jrawodawczej. botników fabryl(i nadreńst0j. 

O Kasr chow-1,l"oh dla &"Oa O Policja i dosuy rozpus• 
boinikow. Minister handlu i ~:: n_ .• ty. t<ockefeller junior, syn znanego 
mysłu wydelegował l'l 11,iipektorów fa. -· „króla oliwnego", przekazał prokura• 

, brycznych do Niemiec 1 As:;trji, w ~elu torji obszerny memoria~. w którym oś­
zaz:na:omienia się ze sprawą orgamzar.1i wiadcza, iż jako właściciel domu rozpu­
kas chorych dla robotnil1ów. sty w (entrum Nowego j urku musi 

O Zydzi w miniaterjum opłacać sii; policji, która wymuszała na 
oświaty. Jak się dowiaduje .Utro nim oibr7ym ·e sumy. 
l<ossi1" - minister oswiaty Kasso zwró-- . O ~Jybuch wuDtzanu, Do 
cił uwagę na to. że w instytuqach "'nr dzie11111t\ÓW donosai z Messyny, żt: z 
ffalnych misterjum oświaty pracuje kilku wullrnnu Strom9oh wybuchnęła gęsia 
::hrzczonych zydów. (hmura d)'mu 1 pJyną masy lawy; :iły-

Minister uważa, te obc-cność ich w chać huk podziemoy. 
um:dach centralnych nie odpowiada O PoBti w kopal~~iach weat­
.duchowi ogólnemu" _polityki minister- falskic~ll. ::itra~zue nieszczęście w 
jalnej, wobec czego urzędnikom tym µo- koµaini „Lotaringla'" pod Bochum, w 
radzono prywatnie, aby się podali do Westfalji, µochłoneło jak wiadomo psze· 
liymisji. szło sto of;ar i wiele wdów i sierot 

O Nowy łyp tJ&gonów. - zabi1ych góiników. zn1u:>i do podjęcia 
Administr~cja KOIC j !J\l,<.; t rzysz~li do Ila- pracy w kopalniach. w westfa!.> l\ich ł\O· 
der smutnego wniosku, że wykorzenie„ paln1ac11 zalrudniane bywają bowie:n 
nie stale i;raktykowaoych nadużyć i. także kobiety w górnictwie. 
przewożeniem pasażerów nieopłacających jak pisze berliński ~Lokal Anzeiger" 
biletów, jest wprost niemożilwe. Zara· dopiero przyl{ład robotnic polskich wpły­
zem stwierdzono, :te jeuną z glów11ych nąt pod tym wzgl~dem podniecająco na 
przyczyn te~o smutnego stanu rzeczy lwb1ety tubylcze, gdyż wśród górników 
ie11t możność, aby kaidy petsazer wi:Clro· weslfabldch spvtyka się setl~i polek, 
wał z końca w l•Oniec pociągu i w 1e11 klóre przy w~drowały :u l mężami. Nie­
.iposób uchylał się od koo1rol1. rzadlw przyllywają une do Westfalii jako 

. . Wobec teg.o zarząd kolei Lipaw . zupełnie UbO!;!le kobiety, a j uż po roku 
sk1e1 . postanowił . tytułem próby wpro- posiada Ją swuiii '-hatę i lu1wałeK ziem i. 
wedzrć nowy typ wa(!onów pasażerskic:i "Cht!ć do rrucy u polek nie zna 
na po~obieóstwo. zagranicznych; wago- żadnych granic: zawsze gotowe są one 
ny tał<1e będą miały po czworo drzwi z przyłożyć, ri:kę, skoro tylko znalazły 
jednego boku i w ten sposób dla pasa„ zatrudnien!e, Jako robotnice, raźilo 
żerów przechodzenie z wagonu do wa- biorą się do dLieła. pomimo że nie mogą 
gonu będzie absolutnie ni~możl:wr, a zjeżdżać pod ziemię, arn też pracować w 
więc i„. ukrycie się przed kont1 .... 1;i. głt:bi koµalni. Trudnią się zwożeniem 

Ze świata. • 

O howa katastrofa w ko­
palni W kopalni „l\a1serstuhl", nalc­
iącei do firmy Lotz 1 Sp., zapadł si~ 
podminowany lmrytarz i i.asy pał 26 ro -
IJotników. W tej chwili wszczął si~ po­
ż1:1r, który zaczął szerzyć się z błyska­
wic,ną szyibkoŚClil. 

Wieczorem wydobyto 23 trupy. 
Zwłoki są zupełnie zw~glone. Przy-
1 i uszczają, że ofiar 1est znacznie więcej~ 

O Shutk: s;;;pie9ostwa. o.,. 
nosq z Lu s u ' 111. że fab1ylo 11adreń· 

kamieni przy nowych budowlach lub 
wożeniem piasku. Od nich to nauczyły 
się też iony górników 11iemców współ· 
pracować z 111emcami 1 dz ;ellć z nimi 
trosł<ę o utrzymanie rodziny". 

Z Cesarstwa. 

D. „Ruskoie Znamia•• w 
roz112a~zy Z powodu przybycia do 
Petersi>ur~a znane[!o lotnika Abramowi­
cza .ł<us!<O e Znamia• pisze - .Poto­
mek Judy - wnuk Mendela Majchera­
jefro1ma, żyd Abramowicz, lekceważac 
granice osictdiości, za zezwoleniem wła-

dzy. przeleciał naszą granici: z Niemca­
mi przybył na aeroplanie z Berlina do 
Petersburga!" wola ze zgrozą organ 
czarnosecińców. 

Napowietrzne drogi zagarni~te zer 
stały przez żydów I 

A Sprawy kolejowe. Na 
linji warszawsko - petersburskiej kolei 
północno-zachodnich wprowadtona zo. 
staje dla wygody podróżnych sprzedaż 
pościeli po cenie I rb. za miejsce nu· 
merowane. 

b.. Teab•y pułkowe. Minister­
jum wojoy µro 11 uuuJe utworLcnie teatrów 
pułkowych, gdzie wykonawcami byliby 
żołnierze. Sztuki dawane byłyby wy· 
iijcznie z życia żołu 1 erskiego. ł!rojel(t 
111a we1ść pod obrnuy f<ady mini~Lrów. 

A Aresztowanie. W Peters­
burgu aresztowano właściciela zawala· 
nego domu przy ul. Ligowskiej. Torka­
czowa, którego władze zgadzają się 
wypuścić na wolność za kauc;ą 50,COO 
rub!i. 

A Porywanie dziewcząt.­
Z Rostowa nad Donem donosz'ł do 
pism rosyjskich, ż@ z mająllrn lrnpca 
rostowskiego, ~zwarca, porwano jego 
14 letnią córkę. Do spacerującej w po­
b l iżu ogrodu zblizyt się , 11iezna1omy, z?.· 
rzucił na nią szal, poczern zawiózi na 
stację, gdzie wsadził ją do pOci<igu 4 kl. 
Tam µrzył'łczyii się clo niego wspólnicy 
porwania. 

Dziewcze dowieźli do stacji Kutej­
nikowo i ukryli w jednym z domów.­
Gdy dziewczynli.a próbowała się wyrwać, 
związano ią i zakneblcwano . usta. Na· 
stępnie przebrano ją za eh łopca i po­
wieziono dalej. W wagonie wepchnięto 
ją na górną półkę. 

l)ziewczynka przez całą drogę pła· 
kttfa. Pasażerowie zwrócih na to uwa­
gę. Zdjęli ,papachę", z pod klórej wy-. 
padły włosy. Dano znać żaudarmerji. 
a ta aresztowała czerkiesa, który wiózł 
dziewczynkę; próct tego Ujęto 5 męź· 
ciyzn i kobietę. 

Ró..,nocześnie w Gorłowle porwano 
13 letni4 córki: lntyniera. 

Z l ITWY I RUSł. 
X Zawiesz~nie pisma. Re­

dakica wychodzącego w Winnicy • Win­
nickiego G.)łosa" oznajmia, że pismo 
przestaje wychodzić. Pismo to w ostat­
nich czasach było parokrotnie skazane 
na grzywny w trybie administracy 1nym. 

X Napad niemców na ży­
dów. \V Olewsku, gubern;t \\ olyń­
sk1e1 wynil\ł zatarg m i~dzy żydami ako-

<.. 
Jonistaml podmiejskimi, niemcaml. któ1 
rzy rzucili się na żydów i kijami zah•: 
jednego, a trzech zranili ciętKo. Niem 
ców zaaresztowano. 

X Rewizje u sjonistów. Do 
.Rieczi" donoszą z Wilna, że u miejsco­
wych sjo nistów dokonano rewizji. Bedą 
oni pociągni~ci do odpowiedzialności 
sądowej za należenie do organizacji sjo­
nistycznej, uwatanej za nielegalną. 

---?JS ... . 
VJiadomości krajowe. 

+ Antimilił:aryici. „Now. 
Wr." donosi: w ostatnich latach w pow. 
kozienickim gub. radomskiej zauwaiyć 
sią dało zjawlsko masowego nieitawien• 
nictwa do poboru wojskowe20 koloni• 
stów niemieckich, zapisanych jako pod· 
dani rosyjscy. 

W wic:kszości wypadków, gdy jak\ 
członek rodziny dochodzi do pełnolet• 
ności, lwlonista sprzedaje osad' i N.• 
chomości i powraca z rodzifiłł zagra­
nicę. 

+Wystawa rzemieilnicza. 
Otwarcie wystawy rzemieślniczej w Ka­
liszu odbędzie si~ dnia 1-go września. 
Poświęcenie i otwarcie wystawy dokona­
ne będzie o godz, 1 po południu, po­
przedzi je jednakże śniadanie dla gości 
w sali Tow. muzycznego. O 7 wieC:Z: 
odb~dzie sit: kon~ert w teatrze miejsldm 
po którym odbe<faie si*: bankiet 1 udzła· 
łem pań. Komitet na uroczystośł 
otwarcia rozesł!W zaproszeala do pism 
miejscowych, łódzkich i warszawskich, 
stowarzyszeń rzemieślniczych w Warsia· 
wie, Łodzi, Częstochowie, Łowlau. 
Pabianicach, Piotrkowie. Radomiu i 
Włocławku, stowarzyszeń kaliskich, wr• 
szcie cechów miejscowych. 

Dzli bfłdą udzielane baa„ 
płatne informacje prawne 
dla czytelników „Now. Kup. 
Łódzk.„ w pedakoj i od god& 
8 i poł do 1 I pOI wleozope m 

KRONIKA. 
= \h) Z wystawy. Wystawa 

rzemieślniczo-pnemysłowa cieszy sie sta• 
le wyjątkowem powodzeniem. I wczoraj 
ruch na niej był wielki, zwiedziło ją 
znowu około 20,000 osób. Wśród osób, 
zwiedzających wczoraj wystawę, był( 
uczestnicy kilku wycieczek :r:biorowych. 

1) 

DR. MłECZYSŁA W THEMERSON. 

W miar~ dorastania przebywa na powie­
trzu w naszym klimacie tylko latem, gdy re• 
szlę µor roku znowu musi w mieszkaniu czerA 
pać d1cb pow;etr~a. Wiew ciepła, promien słoń­
ca. l dorośli skazani są na posiłkowan i e się 

mieszkaniem dla ochrony od kontria8towych 
zmian temperatury, atmosferycznych katakliz­
mów: rzemieślnicy przeważnie czas spędzaj~ 
w mieszkania0h własnych, gdzie mrndowili 
swo 1e warsztaty prar.y; wogóle mies:i:cz a ństwo 
najwi~ce1 czasu zamknięte 1est w czterech 
sctauach mieeszkania. Jak dalece 1ednakże o<l­
skaku Pl! nasza mieszkam a po miastach szc.ze~ 

gólnie prowincjonalnych, od zasadniezego tia 
higjenic_znego. 

wifłdnie, rodzice choru 11:\.„ w i ednej izbta 
wszyscy razem: na jednem łóżku prawi«t, gdzie 
rodzice pełnią funkcja ptc1owe, dzieći dorasta. 
1~ - oto obraz zgnilizny cielesnej i mora}. 
nej ... 

Odc:yt wyglouony na Zjeźdsie higjenistów 
w W.toclawku. 

N<l roihukanej f"lli oceanu tycia, brze. 
m·e1)!tego d~1ef1:1iwościami natury f1zy~zn~11 1110. 

ralnei --- 1mesz1'.aaie stanowi wyspę - Eden, 
hoć tu tylko mote człowiek skuµić wszystkie 
swo sk.cr.rby du<.:howe 1 materialne, tulić sie do 
: ona Kocha1ącego otoczeni~, spowiadać si~ 

z uólu l koić Gierpienia, spoko jnie złożyć stru ~ 
d zouą glowQ ao snu, il obodnio rozewrzeć 

!ll•ra~owaną mozolnym Lrndern dłoń .•• 
Ale powurno to mieszkanie odpowiadQĆ 

mini ;o ~ l n ym choćby wymaganiom zasad hi. 
g 1e1w::r.uych, troszczącycb si~ o dostarczenie 
człowiekowi - lokatorowi takich warunków, 
ic:k ie na1bardz1e1 sprzy1ają zachowaniu i roz. 
kwitowi zdrowia. Boć istotnie od zjawienia. 
~1ę na świat noworodek chnwa sif; w gztucz· 
'.n e1 cieplarniane1 atmosferze pok.oju, tu odby· 
wa wszelkiego rodza1u funkcje fiz1o!ogic1n.e­
rlius i wite dla normalnego rozwo1u mieć 

w mieszkaniu krynicę otywczł\ powletrza, 
światła. ciepła... --

Pędzlem artysty musiałbym malować te 
n~dzne sutereny i poddn8Z !l, gdzie gnieżdżą 

si~ setki tysięcy dzieyi, 111il1ony doroslych 
w brudzie, ~mrod:.ie, n1echlu;stwle, wilgoci, 
braku słońca, pow!etrza.„ 

Wąska sionka prowadzi w podwórze, pel­
ne wyziewów smrodliwych, ulatniaią.cych się 

z brudnych rynsztoków, otwartych. beczek po„ 
myjowych, podz u r·:: wionych ś1rnetnik.ow 1 daw­
no nieasenizowanych ustępów. C emna klat­
ka schodowo, zasłana pa 1 ęciyną, śmieciem, 

prowadzi na strych, gdz?e w izdebce o 8 met• 
rach sześciennych objętości miesr.ka rodzina 
z 4-ch osób zło.tona (po dwa metry sześcien­
ne pow1etrża na osobę zamiust. 10-20 rntr. sz.) , 
gdzie z powodu n•sliości wy prostow11ć s ię 

trudno, iccJzie slońcti1 przez mate ok.ienk.o led­
wie się ukare, a zim~ tę~i mróz, a 13tem skwar 
bi ;e z µrn ż·l' yc.;h po prz e1. dac11owk 1 pro .rn eni 
słońca-tu jut w T.araniu życia rnloda plonk&. 

Sliskie wytarte schody prowadzą. hen.„ 
hen .•. w dól sklepienia zimnego - sutereny o 
2 prawie metry niżej poziomu ulłcy (zamiaet 
maximum o 0,5-1 metra), gdzie z brudnyctl 
ś p leśrnałych ścian leje sit woda, gdzie dzieci 
bhide w toni charłactwa jf;lCZł\. a rodzice znę< 

kant wykoślawieniem stawówł gdzie szczytem 
marzeń dla milusińskich jest wdrapanie ei~ 
po schodach na próg i wtykanie nosa tuż ..• 
tuż prawie w rynsztok, odbijający zaledwi& 
1azur nieba w stęcnle1 stoiącej mętnej kałuży .•• , 
Ci wszyscy, a in11ę ich legion, plac{\ komorne:· 
nikt z nich darmo rne mieezk.a, krwawicfł swo•) 
1ą wkładają w o p łatę mieszkania bez naj·· 
mnie 1szycl1 wygód zdrowotnych, aby tylko: 
mieć dach nad 14io wll. I literalnie ma i ą tylko ' 
dach nad głową. Czy kto za1rzy do Ji)czą,ce· 

go z bólu r euu ia tyka - b1edne~o lokatora, któ­
rego wilgoć zrujnowała? ! na1wyżej lekarlll wpad­
nie, przepisze n a tl'um salicylicum i wrócl w pro­
gi s wego cie ple go ognislrn domoweg1>. 

A gdy takt lokator obecuie zechce si~ 
u po mrneć o µru.wa swego zdrowia - U8lWl\Ć" 
się z mieszkania - musi sprowadzić komis :fJ­
zapłacit, na p isać pro s bfJ do sądu - zaplaclć. 
marki o p tac i ć, no l adwokat darmo sprawy 
brornć nie lJęazie. 

(C. cl. n.) 



llłedzy i1111oni zwiedzali wystawę uczest­
lłicy wycieczki z Łowicza, w liczbie '46. 
pneważnle włościanie. · 

Nast~paie zwiedzali wystawę człon· 
kowie tutejszych oddziałów Towar:zy-

a krajoznawcir;ego i warsiawsldego 
Towarz1stwa cyklistów oraz kilka mniej· 
JZYch grup robotników i rzemieślników 
ponmte;seowych. 

-= (h) Z prsempłu. Towarzy­
lłwO akcyjne manufaktury widzewskiej 
wyrobów bawełnianych (1awniej Heintze! 
1 Kllflitzer) o.raz kilka innych wi«:;kszych 
fabryk wyrobów bawełnianych, podnio~­
ły ceny na wszystkie artykuły od 3 do 
S kop • . 

= (r) Z Resursy rzemieśl­
niczej. W dniu 18 u. m. o godz. 10 
rano, w lokalu Resursy n:emieślnicze1 
(Widzewska 111) odb~dzie się posiedze· 
nie majstrów ślusarzy, tokarzy, kowaii 
i blacharzy. · 

Porządek d!:ienny obejmuje: 
1) .1..agajeoie zebrania, wybór prze• 

wodniczącego i asesorów; 
2) Pogadanka d·ra W. Trenknera: 

.O hygienle w rzemiosłach•; 
3) Pogadanka inż. L. Koźmińskiego: 

.o wpływie szkół zawodowych na rze­
miosła; 

4) Pogada.oka inż. j. Szałłi: „l~ze„ 
niłeśl nlk a maszyna•; 

6) Wnioski przewodniczącego w spra~ 
wie kursów teoretycznyd1 dla termina­
torów przy Resursie rzemieślniczej. 

= (a) Osobiste. Prokurator są• 
du okr~gowego piotrkowskiego, p. lsto­
mln, dziś wyjechał na urlop miesieczny, 
zastępować go będzie p. Korszan-Osmo­
łowsl<i. 

- Sędzia śledczy V rewiru m. Ło­
d!:I, p. Tapper, wyjechat na urlop mie­
sieczny, zastępować go będzie starszy 
kandydat do posad sądowych, p. Bru· 
jewicz. 

== (r) „Dzień Pogotowia••. 
Dzisiaj, o godz. 9 wiecwrem w lokalu 
Stowarzyszenia Techników, Spacerowa 
21, odbędzie się drugie organizacyjne 
zebranie członków lwmitetu Dnia Po­
gotowia•, na którem bcdą• omawiane 
sprawy plerwsrorzędnei wagi, tyczące się 
organizacji .Dnia•, w potączeniu ze 
·Swiętem kwiatka". Od ilości osób 
które przyb!łdą na posiedzenie, zależy 
w znacznym stopniu rozmach zabawy 
i jeJ powodzenie. 

Przypominając osobom zaproszo­
nym. ? d~isiejszem posiedzeniu, mamy 
nadz1e1e, ze przybędą licznie i punktu­
alnie. 

== (h) llowa fabryka. Miesz­
kaniec tutejszy, p. Wilhelm Bąumgartcn 
współwłaściciel firmy .Rut 1 Sp.", o: 
tnymał pozwolenie na t>udowę przy ul 
Wodnej nr. 21 fabryki maszyn. 

= <y) Zakleione ostrzeże­
nia. Towarzystwo opieki nad kobieta­
mi umieściło w wagonach lwłejowych 
Dstrzeżenia dla Jadących kobiet, przeciw 
handlarzom żywym towarem. Ostrzeże. 
Jtie kończy się wykazem oddziałów to-

ANTONIO FOOAZZARO, 

~n\VT I< UR JER ŁÓDZ!<l - 16 sieronia 11l)1~ mki1. 

warzyst \a we v. szystkkh m 1 a s tacl : ~ w 
których. Silmotne . kob:eiy rnOJ:.!it stQ 
zwracac po pomoc 1 radt:. W ostal111ch 
dniach ws nomni!rne auresy zaklejone 
zostały pozwol~niem l<oleJOWei władzy 
żandarmery Jllej 11a "'Y wiesze nie tych 
ostrzeżeń. 

Nale:załoby najśpieszniej pozwolenie 
żandarmerii luk pnyl~Ieić, żeby adresy 
TmłJarzyslw ochrony Kobiet byJy zupeł· 
nie wwoczne 1 czytelne, rnaczej chyb1a1ą 
celowi. Cenzura lwle10w11, bez adresu 
'l'owarzyslw, lwbiet nie ucllrDIJJ. 

= (y) Niewypłacah1066. Pio· 
trkowski sąd okręgowy ogJ·osił upadłość 
łódzkiemu kupcowi i właścicielowi 
pner"'11łni Edwardowi Weis, przyczem 
po ..i 1 owił oddać go pod nadzór po­
licji a na majątek upadłego miłożyć 
areszt. 

= (r) Eoha zgonu inż. Kir~ 
szrota. Urono µrzy]adót zmarłego 
rnż. ł\irszrota zdecydowało pr:rywleść 
zwiolci Jego do Warszawy, Zarząd łodz~ 
kiego kluoo rzemieslniczego postanowiJ 
przyjąć udział w pogrzebie przer: wysła­
nie delegacji. 

Członkowie klubu życzący sobie 
przyhiczyć si~ do tejże delegacji prosze­
ni są o zapisanie się: u p. Szlyfta (Piotr­
kowska 66), p. Brauera (Cegielniana 
40) oraz w lokalu klubu (Wólczańska 
23), w godz. 6 i pół - 8 i pół wie­
czorem. 

- . Zamiast wieńca na grób b. p. 
Jana K1rszrota personel nauczycielslci i 
techniczny szkół Tow, • Talmud-Tora" 
z.łożyli 50 rub. na utworzenie funduszu 
stypendjalnego imienia zmarłeJ!O z prze­
znaczeniem odsetek dla wychowańca 
oddziałów rzemieślniczych „ T. T. ". 

= ~s) Wycieczf-::a r?a wystawę. 
w_ dniu 25-y~ b. m. w n1edz1elę wyje­
dzie do Łodzi na wystawę rzemieślniczo 
przemy:dową wycieczka, złożona z człon­
ków Związku rzemieślników-dHześcjan 
w .w~rszawie ich rodzin i dorastających 
dZJec1~ Wycieczka ta organizuje się 
łącz111e z grupą członków sekqi rzemie­
ślniczej. 

= (h) O prawo wyszynku. 
Wobec tego, że w d. 14 stycznia roku 
19~ 3 upływd termin trzyletni wydanych 
świadectw na utrzymanie zalcładów z 
napojami wyslmkowymi, zarząd akcyzy 
zwrócił się do policmajstra m. Łodzi z 
p~o~bą o zakc;>munikowauie mu swej o­
pm11 o właśctc1elach tych zakład ów i 
czy moina przedłutyć koncesję. 

Obec11ie \tł Łodzi znajdują się 64 handle 
wi1_1, 32 zakłaay restaurdcy1ne ze sprze­
~azą 11apo1ów wyskokowych na miejscu 
t do wyp1c1a, 130 restauracji ze sprze· 
dażfł 1:11koholu w butelkach 1 60 pi­
wiarni. 

= (s) Z Pogotowia Ratun. 
kowego. W ciągu drugiego kwartału 
r. b. Pogotowie było czynne 1199 razy, 
wydatkowano 5429 rb~, wpłynęłp zaś 
3361 rb„ Deficyt więc tegoroczny po· 
większył się o 2068 rb. 

W c1ą!?,u miesiąca li pca r. b. Po~o· 
tow !e hylo ciynne 508 razy, wvdałkn4 

wano 1481 rb., w1, ly11ęło zos 771 rb. 
i del11..yt ZllOWU pow1~kszył SI!; o 710 
rubl r. 

W szeregu mi nlonych dwunastu 
lat istnienia i11stylucj1 na111iepomyśl11iei­
sze były lata 1905 i 1906, które łącz1l'e 
dały defiq t w sumie 7 378 rb. Daleko 
gorszym . okazu1e s.ię roK l.)leiący, albo­
wiem JUZ do dnia 1 sierpnia dtf1cyt 
uróst uO wysokości sumy 47U rb., 
wobec czego ua1sadnioną je~t uuawa 
o. dalsze bu1ie111e Pogotowia. Tak pg­
µ1era liJ 111ezbędn<i lnstytuqę półmll10-
11owa Łódź! 

. „Dzień Pogotowia" naznaczony na 
dzień 29 września przynieść ma zbawie­
nie - u~atować życie instytucji. 

W ciągu okresu spra.wozdawezego 
wpłynęło z ofiar 872 rb. 32 kop. za 
k~óre zarząd składa za nasze m pośred· 
mctwem podziękowanie. 

= lr) Zabawa na ochro11ę 
li, przy ul. Ciemnej. W 11iedz1e­
lę owa 18 0111., w parli.u Zródliska* 
odbędzie się zabawa wielce ~rozmaico· 
na. Jedną z niebywałych w Łodzi at­
ral{cj1 bęoz1e .Zywa l<aruzela". Prócz 
tego ~wie orkiestry, ta1ice, konfetti i hu· 
morysci. 

Ze względu, iż ochrona Il, miesz . 
cząca s!ę przy ul. Ciemnej, a będąca 
pod egidą Tow. opieki nad dziećmi 
.Gniazdo'", znajduje si~ w potrzeb1s 
matc:rjalne1,_ spodziewać się należy, że 
pubhcznośc tłumnie pośpieszy nit zaba· 
wę do .Zródliska•, dokąd dowiozą llł 
tramwa1t: nr. 9 i 1 O. 

Wejście 20 kop., dzieci - to kop. 
Począłek o godt. 2 po poł. 

=- (r) O ps-acęl Mamy przed 
sobą list, którego każay wyraz tchnie 
niedolą i J~czy rozpaczą. Człowiek pi­
szący ten list, nie żebrze o datek, nie 
pokłada rąk, zdając si~ na ofiarność 
ogółu-;> r os i ty I k o o prac e. 

Czytelnicy! niech kto mote dłoń 
poda bratu, by go z niedoli ciężkie i podź­
wignąć. 

jest ślusarzem ma szynowym i mon­
terem na warsztaty tkackie i transmisyj­
ne. Piąty miesiąc bez pracy. W domu 
żona fhora na reumatyzm. Zadłużył 
się będąc tyle czasu bez pracy a teraz 
JUŻ więcej na kredyt dawać ni; chcą. 

Połotenit rozpaczliwe, - co robić? 
O pomoc dla człowieka chcącego uczci­
wie pracować odwołujemy siq do serc 
waszych, czytelnicy. 

Ktoby wiedział o jakiem odpowłed­
niem zajeciu, niechaj zechce powiadomić 
o tem naszą redakcję. 

WYPADKI. 

= (a) Smier6 pod kolami 
tramwaju. Wczore1 o godzinie 10 
wieczorem tramwaj jadący do Łodzi z 
Rudy Pabianickiej najechał na idącego 
plantem nie'7najomego człowieka, który 
pomimo dzwonków sygnałowych nie 
usunął si~ z plantu. 

. W a on eałą sitą uderzył go I wlókł 
ieszcze kilkariaście krol\ów. 

Zawezwany lekarz Pogotowia, mógł 
tyłku slwierdzić śmierć. 

Pn:y zwłokach żadnych dowodów 
osou1s1ych nie znaleziono. 

Zwłoki nieznajomego przewieziono 
do trupiarni szpitala Aleksandra. 

= (h) Uoieozka aresztant6w. 
W. ubiegłą środc, w godzinach połtłd· 
mowych, pięciu aresztantów, odsiadują· 
cy~h mniejsze kary w więzieniu przy 
ul_1c~ Długiej, wywoaiło z podw6(za 
w1ęz1ennego do lasu Konatantynowslcie· 
go śmiecie. Pilnowało ich, jak zwykłe 
dwuch aozorców. Gdy przywledono 
poraz trzeci do la:;u tmiecle, dwuch 
aresztantów rzuciło się do ucieczki i 
pomimo pościgu i strzałów, dawanych 
przez dozorców, zdołało n:i razie zbiedz. 
Wieczorem jednego z uciekinierów za­
trzymano w lesie Konstantynowskim, a 
drugi jeszcze się gdzieś ukrywa. 

Zatrzymany aresztant odsiaduje ny 
mlesi~czn~ więzie"ie za kractiież. 

- (h) Ohydna zbrodnia. -
One~dai wieczorem, na pustym placu 
przy ul. Łąkowei nr. 22, niewykryty do„ 
tychczas złoczyńca dokonał gwałtu na 
9-letmej Brzeszczakównie, córce stróta. 
Nieznajomy dał Jej cukierków i w ten 
sposób udało mu się ją zwabił na pusty 
plac. 

= (a) Stró*-złodziej. Rewiro­
wy 8-go cyrkułu policyjnego Agapitow. 
obchodząc swój rewir zauwatył łe strół 
domu nr. 8 przy ul. 'Nawrot Jan 011;­
nik, sprzedał handlarzom Judce P1kz:o­
wi 1 Szymonowi federmanowi kitka tar 
miedzianych. Aresztował handłarzy, któ­
rzy zeznali, że rury te kupili za 8 ·rb. 
5 k. waftosć ich zaś wynosi z górą iO 
1 ub. Badany stróż nie chciał si~ pr~y&-o 
11ać Sl(ąd nabył rnry, wobec czt:.go are~ 
sztowano go. 

Prawy właścłciel rur mote je odef>.. 
rat w 3 cyrkule policyjnym (Targow• 
nr. 16). 

= (h) Po:i:a• fabr,ki. Wczo„ 
raj, o godz. 3 po połud111U, wynikł P°"' 
żar w .fabryce L. Plihala i sp. w Karo­
lewie. 

Pożar wszcz[\ł się na łrieci em pi~ 
trze w trzypiętrowym gmachu łronto„ 
wym. W gmachu tym m1cśc1 si*: oddział 
trykotowy. Gdy na 1me1sce potaru 
przybył drugi oadz.iał streiy ogniowej 
ochotniciej, trzecie pi~tro stąło 1uż w 
płom1eniac11 i ogień prz.edo$tll wał si1 
na drugie pl~tro. 

Na pomoc przybyły nastepnie ' 
oddtlał straży ocbotnic~ej I strat miej­
ska. Akcja ratunkowa polegała na tem 
aby nie dopuścić ognia na nizsie pię.. 
tra. Ostatecznie ogień udlło ~ umłei• 
scuwić. 

Na drugiem piętrze, gdzie ogień j111 
się przedostał uległy zniszczenłll maszy• 
ny, oraz duże zapasy towaru. Cah 
pierwsze piętro było zalane wodą. 

Ogień nie szerzył sh: tak gwałtow• 
nie. jak to zwykle bywa przy potaracłl 

ta; ale generał zdecydował siQ w tejte chwUi 
na 8z:czere wyznani0. 

ale duskonale widziałem, ze a innych goicl 
nic nie było. 

- Powiedzmy 1 ut wsz:ystk:o! Otót, co do 
mnie, wyznaję fem popatrzył na siebie w lus­
tro w galerii Cristotoris. 

Wszyscy zaprze~yll, 11łuzący jednak. ob­
~tawal przy swojem, dając do zrozumienia, że 
posądza o to samo generała i porucznika. 

Chochlik w zwierciaale. - A to p1ękniel Tam do licha! Per Bacco­
zawołali mimowolnie: muzyk, porucznik i je­
den z młodzieńców. Damy, odgadując prawdQ, 
poczQly wykrzykiwać również i zmusiły trzech 
młodzieńców do wyznania prawdy; potem da­
my i czterej winowajcy przypuścili szturm do 
reszty towarzy8twa, w końcu wszyscy z wy-
3 ątkiem poety 1 jego przyjaciels, zaciQtych 
w uporze wyprowadzili n• wierzch owo prze­
klęte zwierciadło z galerji. 

- Jakto, jak.to? - pytala hrabina-Więc 
chyba to czarodziejska sztuka! Dopóki nie 
odkryjemy tajemnicy, nie pójdziemy na obiad· 

- A stoliczek, ,hrabino? - rzekła angiel• 
ka, zawołana spirytystlla, nieraz z gospodyni~ 
domu oddaj«\e& ei~ próbom tego rodzaju. 

Dt ie 
(Dokończenie.) 

Jakto, ja.kto? - wykrzyknęli dwaj ko· 
ledzy młodzieńca. - ,,Ja to mam od wczo. 
raj!• - „A ja od pozawct:oraW 

- W takim razie - odrzekł pierwszy­
będzie to wina tego Shetland-Soap. 

- Wcale nie - zaprot„stowal czwarty 
ten, który tarł policzek przed drzwiami. - I j~ 
to mydlo mam, a przecież nie ,jeatem powalany 
przypatrzcież mt się państwo. 

- Ależ panowie - zauwatyła hrabina.­
,mówicie mi: to z powodu mydła, a to ,.; winy 
'· atramentu, a to z tej lub owe i przyczyny. Nikt 
a: was ,Jednak nie wspomina. jak spostrzegliś. 
cie te plamy na twarzy i jak mogliście je zo_ 
b..ezyć, wyszedłszy .iut z domu! 

Zapanoweło przeci,gle milczenie. 
- Przyjaciel .• - Z11CZ4l zmieszany poe· 

- Powiedźcie raczej błogosławione zwie!'• 
ciadło, moi panowie - zauwaźyła śmiejąc się 
hrabina - bo gdyby nie ono, piękniebyście 
mi się przed5tawili. 

· - Tak, to prawda - odrzekł general -
proszę spytać o to Fryderyko. 

Fryderyk, służący wszedf właśnie i zapra· 
szał na obiad. 

- Nieprawdaf, Fryderyku - zapytał ge­
nerał - :te miałem tVltarz ślicznie przyozdo­
bionąf Ja i wszyscy inni, nieprawdat? 

- Doprawdy - odrzekl Fryderyk-o pa­
nu generale, panu radcy i panu porm;r.nłku, 
nic powiedzieć nie mogę, bo twarz zakrywał~ 

Stało się wedle tyczenia jej - wnieaiona 
stóliczek, który zacząl siQ zaraz poruszał 
skr.z:ypi(\C, jakby się śmiał; zapytany. jak gdzi« 
i kiedy · porobłly się owe słynne plamy, sto­
sownie odpowiedział: .Każde zwierciadło fes\ 
mojem mieszkaniem, plamy byly mem kłam­
stwem, wszyetkie inne kłamstwa samlioi• 
państwo popełnili". 

Obecni panowie nie czekali aż stoliczek. 
skończy i poczęli wolać: „Na obiad! Na obiadł 
Prędko! Rzućmy te brecloiel• I prowadząc pa: 
nie, które śmiały sit z nich wszystkich, a 
szcze~ólnie z poety, z jego księżny i 1egł 
przy1aciela, wpadli, jak burza., do jadslneg4" 
pOkOjlL 
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JAN KIRSZROT 
inżynier-technolog 

Dyrektor Szkoły Rzemieślnic:zej Tow. „T ::: I mud· ToraH, 
Prezes Klubu Rzemieślniczego ł.ódzlcieg,> 

JIG eft:~ldeh 1 długlch cierpieniach zakończył iyeie we Frankfurcie n3d Menem w daiu 11 sierpnia 1912 roX.11 pT%etyw~7.Y ~~ t-,tst, 
O dniu pogrteb11 w Warszawie nastąpią oddzielae zawiadomi~-·.,, 
W głębokl1r smutku p(}grąteni 

ponieważ r-rzeszkadzały temu posadzki 
ikamłenne. Następnie strat mając pod­
ldosta tkiem wody, moQą ogień stosuu· 
itowo prędko stłumić. 

Straty wynoszą, według pn:yputiz­
·aałnych obliczeń, oKoło 6.000 rb. Po· 
~)<ryją je ubezpieczenia kilku Tow. a~­
rkuracyjnych. 
; Przyczyną pożaru było prawdopo­
)dobnie tak zwane .krótkie spięcie• prze­
;wodników elektrycznych. 

== {p) Morderstw• czy sa­
~b6J•t•aT Wczoraj rano ua No­
(Wym Rynku :znaleziono człowieka, lat 
()koło .W, nieznanego z nazwiska, w sta• 
tnie nieprzytomnym, z oznakami otrucia. 
1 W agonji przewieziono nieznaiome­
lo do szpitala Poznansloc11. 
1 - W takim samym stanie znaleziono 
l>fzy ul. Sredniej 71. 1<obielfł łat około 
135, równiet z oznakam. ui.IuciCi. 
1 ł'ogotowie odw1<•1'.io Jlł w stanie 
~1e1n)'iit do ..,zmtał• Poznańst{ich. 

1 -= (p) No*e111. Wczoraj około 
ao<łziny 8 wieczorem puy ulicy Zlelo­
[Jiei nr. 13, tkacz, Wojciech Herse, łat 
116, został napadniQty z tyłu, przyczem 
saożem zadano ma ranQ w plecy. 
l Poszwankowaną ofar„ nit!znanych 
?ot.rów odwieziono do mieszkania przy 

licy Jeror;ohmsk1ej. 

' = (p) Przw praow. W ubiegłą 
lrodę. w fabryce Stei!l'!rta, Widzewska 
Im. 185, robotnik, Wacław Latyński, łat 
tte, pochwycony przez tryby maszyny 
!uległ if?ruchotaniu lewej dłoni 1 ol·aie­
~zenłu prawej. 

W ci~kim stanie Pogotowie odwio­
.ro Latyńskiego do szvitala fabrycznego 
!'Przy ul. Nawrot, gdzie dokonaną zosta­
łlie amputacja lewej dłoni. 

- W fabryce Grohmana (Targowa 
62), Józef Cacek, robotnik, lat 39, spadł 
tZ wysokości jednego ~ :ętra, przyczem 
1Jlległ wstrząśniemu mói:i:u. 

W stanie groźnym C. odwieziony 
ptał do l{linii{I przy ui. ł"odłeśnei. 

-= (a) Kradzie*e. Z mieszania 
iPłorentyny Szrnuke, przy ulicy Anny 
'nr. 24, nieznani r:łodzie1e, otworzywszy 
drzwi podrobionym kluczem, skrddli 
1róźne rzeczy, wartości 170 rb. 

Z mieszKania Szrnula Openheima, 
l'ny ul. Konstantynowsiuei nr. 3, !Ile• 
12:nanl złoczyńcy, wyłbr.'lawszy dawi, 
IJkradll rótne rze1,;zy, wai.ości 150 rb. 

Do sklepu Stawczyńskiego, przy ul. 
Piotrkowskiej nr. 190, wszedł młody 
tCZłewiek i zaczął targować ubranie. Gdy 
S., zagadnięty przez innego klijenta, od­
"Wrócił si-:i, nieznajomy pochwycił ma­
.rynarkę, z którą usiłował zbiedz, lecz 
go Kbwytano i oddano w ręce policji. 
Jest to zawod. złodziej, Tomasz Szczepa-
11iak, karany Jut za kradzieże. Osadzono 
;&o w Więlieniu, a sprawę skierowano do 
-5,du. 

== (x) Czyje pieni11dze'ł W 
fłt"odę w jednym z pociągów kolejki 
,:Zgierskiej znaleziono portmonetkę, w 
:której znajdowało się 3 rb. z kopiej. 
~aml.IZ_guba. jest do odebrania w remizie 
.vamwa1owe1. 

Obława. 
W nocy ze środy na czwartek silne 

}Oddziały poliqi otoczyly przedmieście 
;chojoy, poniewat wfadomem było, iż 
tam ukrywają się bandyci. 

Ponieważ przypuszczano, że poszu­
.iciwani bandyci mogą uciekać w stronę 

' ~y Pab1anickie1 porozstawiano na 
.niej kilkunastu stójkowych. 

Przewidywania te okazały się słu· 
tMnemi, gdyż zaJedwie przystąpiono do 
;.rewizji, z jednego z domów wybiegło 
'Alwuch Judzi i poczęło uciekać w stronę 
$%Osy Pabjanicklej. · 

Uciekających zauważyli stójkowi 
J<onni i poczęli wołać na nich, aby się 
~li. 

· W odpowiedzi na to, ~ndyci roz­
poczęli strz~lać. Baodyci ukryli się za 
budką dróżnika i stamt.ąd razili otacz.> 
jących i4:łr s1ójkowych ko.ooych. 

Rezultat tych slrzafow był taki, że 
pod jednym stójkowy ro zabity zostiił 
koń. Ale to nie oratowałc bandytów. 

Otoczeni ze wszystl<. i~h stron, Da:n~ 
dyci zmuszeni byli się poddać, przedtem 
jednak powrzucali rewolwery do rowu o­
bok fabryki Leo11hardta, 

Rewolwery te policja następnie zna· 
lazła, a ba11dytów, z l{tórych jeden 11? ­

zywa się podobno Janczak i je~t dawno 
poszukiwany przez policję, osadzono w 
wi4:zie niu. (h) 

ZĄMIE_~SCOWA 

== (z) Ze ,,Zgody" zgier­
skiej. w SOOOlto w JOkdJU „Lutni• w 
Zgit:r1.u 1 odbędzie się już drugie L rzędu 
zebrame członków Towarzystwa spozyw· 
czego .Zgoda" w sprawie ctolyczącei 
prowaoze11ia sklepu rzeźniczego. 

..., (X) Majstro;uue tkaouy 
w Zgierzu. W srodę, w lokalu Ber­
nek:ern, przy ulicy Sredniej w Zgierzu, 
odbyło się zP-branie majstrów ucackich 
zarobnycb, na którem uc:lnvalono dflle­
gować do Łodzi 12 m-1j~trów, celem 
porozumie1 ~ ·a się z t11mtejs~ymi n1ajstrami 
w sprawie żądania od fabrykantów pod· 
niesienia pła1.y od tkania towarów. 

Jak to donosiliśmy przed kilku 
dnianu, majstrowie zgHm;cy uchwalili 
lądać „odniesienia płacy od tlcania to­
warów o SO proc. 

Czy fabrykanci warunki te przyjmą 
wiadomem będzie we wtorek przyszły , 
w dniu tym bowiem upływa 2 tygodniowy, 
termin od cz<t.su podania petycji. 

W porozumieniu t majstrami zgier~ 
skimi idą w sprawie powyiszei majstra„ 
wie z Ozortw'wa, Alelcsandrowa, Kon­
stantynowa i ZduńsK1e1 Woli. 

Chodzi jeszcze jedynie o porozu­
mienie się z majstrami zarobnymi z Ło­
dzi. 

lx) Jubileusz ołO-letni zgier· 
skiego chóru kościelnego. 
Wczorai chór kościoła katolickiego w 
Zgierzu obchod?ił 40 letnią rocznicę 
swe.go Istnienia. 

Po okolicznościowem nabożeństwie 
członkowie chóru z rodzinami, oraz 
przybyli na uroczystość jubileuszową ze 
Zgierza i okolicy współzałotyciele chóru 
pp: Jan Tylman, Edward Leidigkeit, Jó­
zef Jeske, Andrzej Wieczorek, Wilhelm 
Kilanowicz 1 Andrzej Wieczorek (li) jak 
również szereg członków „Lutni„ i .Har­
monii•, zebrali się w lokalu .chóru, na 
wspólną biesiadę. po ukończeniu l{tórej 
rozpoczęto zabaw~ taneczną, 

Przygrywała orkiestra „Harmonji". 
Nastrój śród uczesLników obchodu pa• 
uował podniosły, a zarazem bardzo ser• 
deczny. 

= (x) Plany zatwierdzone. 
Wydział budowlany piotrkowskiego rzą­
du gubernjalnego zatwierdził plany na 
budowle następujące : 

Rudolfa Krusz!~ - na 2 piętrowy 
dom i komórki w Chojnach, Władysła• 
wa Skrobiszewskiego - na 1 piętrowy 
dom w Zgierzu, Józefa Kluki - na 3 
piętrową suszarnię cegły, oraz lokal na 
kotłowmę i maszynę parową, a nądto 
na suszarnię parterową i wieżę dla re· 
zerwoaru w Rokiciu Starem, Emila Bre• 
mera - na dom murowany w Rado­
goszczu, Wojciecha Turkowskiego - na 
l piętrową ofk:ynę i lwmórki w 1{11do­
goszczu, Florjana fuksa - na dom we 
wsi Chojny i Witolda Witkowskiego-na 
2 piętrową of i cynę w Radogoszczu. 

= (z) Rabunek. W środę, o godz. 
9 wieczorem, na szosie zgierskiej, w po· 
bllżu mostu kolei kaliskiej banda zło­
czyńców, składająca się z 4 ludzi tra„ 
bowała z przejeżdżającego laml~dy fur. 
gMlu należącego do łódzkiego fabrykan-

ta Oskara Prussaka, 3 oaciki iw~ędt.Y· 
Na wozie, oprócz wofoicy, tnajrlc~· c;,~ 
się ekspedj~!lt Józef Walbadt . W~~•„1: 
przeważaiąc:ei siły złoczyńców, i; kii• · 
rych 1eden uzbrojony był w kawał ~ · 
laża, jadąc;r· oporu nie stawh1l.i. 

Zaw i~'ilomiona o rabunku policja 
zgierska zarządziła natychmiast ener~ 
giczne poszukiwania, rezultatem klórya1 
było aresztowanie kilku poClejrzanych 
robotników. 

= (X) Utonięcie. Onegdaj w 
kol. Rom'j:1ow1e, gminy Rąbień, w pow. 
łódzlum, µółtoraroczny syn 1wlonisty, 
Gotfryd Frede, pozostawiony bez dozo­
ru, wpadł do stawu 1 utonął. W pół 
godziny po wypadku wyctobyto z wody 
już tylko :c:włolci dziec~-;.: . 

= (z) Groźł'J y po:łar w 
AleksanC:rowie„ ~ rodę, o go· 
dzinie 10 I pół wieczorf.l ,11 w tkalni me­
chanicznej I. Tencera p: ~y ulicy Koś­
cielnej w Aleksandrowie wynikł potar. 
Tkalnia mieściła się w ;.uterowym l>u· 
uynku. 

Ogień ukazał się w motorze elek­
trycznym i zanim został spostrteżony, 
objąt już znaczną część sali. 

Zaalarmowana miejscowa strat o· 
1!11 i owa ochotnicza zanim zdobyła konie 
i przybyła na miejsce, pożar objął jut 
µołOW'-: fabryki. 

Wobec tego zdołano uratować je. 
dynie część fabryki. którą dzi~łił od 
płoriącej połowy mur bezpieczeństwa. 

Pastwą pożaru stało się trzydzieści 
warstatów tkackich, oraz znaczna ilość 
towaru • 

Ocalona część fabryki należy do 
Goldberga. 

Straty spowodowane przez pożar, 
wynoszą około 40 tysii:cy rub., które 
niemal w całości pokryje ubezpleczenie. 
Wskutek pożaru kilkudziesięciu robotni· 
ków pozostało bez pracy. 

Z Pabjanic. 
(Koresp. własna N. K. Ł.) 

Porozlepiane tu zostały przez ma„ 
głstrat po rogach ulic listy prawobor­
ców do IV Dumy państwowej. 

Na liście figuruje tysiąc ośmset 
dwadzieścia dwa mn:wiska. 

jednocześnie magistrat zawiadamia, 
że wszelkie zatalenia na wyrnkłe przy 
formowaniu powyższej listy niedo­
kładnoki, przyjmowane są w magistra­
cie, w godzinach biurowych. 

- Przystąpiono tu do budowy mo­
stu murowanego z kamienia na ul:~y 
Zamkowej wprost restauracji Hegenbl.'lrta. 

Wskutek tego ruch większy kołowy 
skierowano na czas trwania buaowy 
przez ulicę Grobelną. 

- W niedzielę, dnia 18 b. m: w 
godzinach popołudniowych staraniem 
pabjanickiego Tow. śpiewaczego .Lira", 
zostaje urządzona wielka labawa ogro­
dowa z tańcami, w czasie lctórei. zosta­
nie odegrana przez członków Tow. 
jednoaktówka p. t •• Po drodze". 

Zabawa odbędzie się w ogro-
dzie Tow. strzelców, znajdującym się 
przy szosie łaskiej. 

- Zacz~to tu odbudowywać fabry­
kę wyrobów mebli fantazyjnych, należ~­
cą do Łaznowslcich, która przed kilku 
tygodniami spaliła się wraz z wszełkie­
m1 urządzeniami. 

Robota przy odbudowie idzie nader 
pospiesznie, tak, że za kilka tygodni bę­
dzie już mogła być czynną. 

- Z driiem 26 b. m. rozpoczynają 
się lekcje w tutejszych szkołach miej­
skich. 

W ciągu ostatniclł kilku lat był 
otwarte przy wszystkidl szkotadi anla 
ny popołudniowe, Id6fe w roku b 
cym są skasowane. Na miejsce zał ty 
ostatnich ma być otwarte osłem nowy 
oddziałów. Lecz czas r.ozp<>a4)Cia łtk 
si~ zbliża, a o otwarci.u wspomoi 
oddziałów dotychczas fekoś -dcłło.J 

... 
• 

Od dfoiftego aasu tkacze zarobnt 
w Pabjaoicach dotkliwie odczuwatt; O• 
gólny zastój w tym przemysle, clerpU­
wie znosili jednak ten stan rEecty, jaki 
gię w tkalniach .zarobnyeh •ytwareył, 
jut to z powodu braku ~onej pracy, jut 
to licząc nu pomyślniej-sui zmia~ łcon­
junktury w pr.zy~złości. 

Dro~yma artykułów spotywcąch ' I 
przedmiotów pierwszej potrzeby przr 
:.18.<di!o sti:r<.1mnych zarobkach. nie po­
t>\. alała robotnikowi wyżywił rodziny i 
w1ditiO gł·".':.1fo nieraz ~aglądało do b:by 
tkacza. 

To tet na wieść o otywieniu w teł 
l!ałęzi pr zcmysłu (tlrodr:aje, jarmark w 
N .-NowgorodzieJ. tkacl• postanowili wy. 
Eyskać sytuację i zawieszając pracę, 
przedstawili właścicielom fabryk swe tą. 
dania. 

W dniu 9 b. m. stanęły z powod11 
strajku następ. fabryki tKac:kie Pabja· 
oicacb: Rohmana. Preissa. Reimischa, 
Stahla, Steina, Schmidta, M1atkowsldeflo1 

Reicharta, Herson & l<urle, Dąbka i Ba­
rucha. 

Robotnicy tądają: 1) podwyższenia. 
płacy od 40 do 50 proc.; 

2) za czekanie na materfały na sze­
rekich krosnach l rb. 20 kop.. na pół· 
szerokich - 1 rb., na wązkich ...:.. 80 
kop.; 

3) uporządkowania kasy chorych; 
4) w soboty o godzinę mniej pracy; 
6) wydalania robotnika za zgodą O· 

gółu. 

· ~a~a~ na urząil ~minnr. 
Zabójstwo słra:i:nika. 

--o-

W środę wieczorem około godz. 8. 
kilku nieznanych ludzi napadło na u· 
rząd gminy Miedźno w oddaleniu 19 
wiorst od Częstochowy i grożąc mau­
zerami zrabowało cał~ zawartosć l<asy 
gminnej. 

Ile kasa ta zawierała, do tej pory 
niewiadomo. 

Po oddaleniu sic napestników dano 
znać telefonicznie z Ostrów do Często­
chowy o napadtie, na skutek czego wy· 
jechał w pogoń naczelnik straty ziem· 
skiej Makowskij z kilkunastu strażni­
kami. 

Na szosie ~dy min«:li wieś Ora„ 
bówkt;, szło pośpiesznie do miasta lulku 
ludzi. 

Zauważywszy ich jeden ze strażni­
ków Wymierzył broń przeciw nim i krzyw 
knął „ręce do górył" 

Nie zdążył skończyć tych słów, gdy 
posypał się grad łcul z mauzerów, kła­
dąc trupem strażnika Oywitiskiego i ra­
niąc 2 strażników Labochę i Durkę. 

Kule przedziurawiły bryczkę. ł<łóf4 
jechał podpułlwwnii< Makowsiuj. 

Korzystając z zamieszania I ciem­
ności ludzie ci zbiegli, a byli to zapew· 
ne ci sarni, którzy zrabowali kas~ w 
Miedźnie. 

Poszukiwania w lasach i polach nla 
daly wynilcu. 

Na skutek zawiadomienia władt 
gubernjalnych przybył wicegubernator 
pułkownik Fortwengler, który kieruje 
pościgiem. 

W mieście nastrój podniecony. 
Przybyły na pomoc policji miejsco. 

wej oddziały policyjne z Łodzi,_Piotrko•' 
wa, Radomska i Będzina. '·· -

Pożar Połocka . 
Według ostatnich, bardziej szczeg<}r 

łowych wiadomości, niemal całe miasta 
zostało zamienione w perzynę. Z 20,000 
ludności ucierpiała przeszło połowa. 
Około l ,000 domów padło pastwą pło~ 
mieni. Straty około 2 miljonów rubli. 

Pożar rozpoczął się w sobotę 1 e 
sierpnia około godz. 10 wieczór w li-
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chym . domku drewnianym :t.yda Marme· 
1F•· przy rynku Drzewn)rm w pobliżu 
korpusu kadetóTr-. Ogień, przerzucany 
wiatrem z miejsca na mieisce, wkrótce 
objął cały kwadrat domów. 

Aczkolwiek miejscowa straż ognio· 
wa ochotnicza przybyła na miejsce dosć 
prędko, lecz pękające \".'ciąż kiszki si· 
·kawkowe utrudniały pracę. Brak wody 
dawał si~ cczuwać od !ximego począt­
ku. Rzektt Połota wstała wyczerpana 
odo dna. Przybyła wkrótce straż kolejo„ 
\wa ze sta<ctl Połock kol. że l. Rysko-Or~ 
'·łowskiej, tudz!$i 5 batalion kolejowy z 
'dowódcą ut.:i czele. 

Wezwano telegraficznie straże z Wie 
tebska i Dyneburga. Ogień tymczasem 
szerzył sic: stopniowo coraz dalej ku 
śródmieściu. Płonęły w:ęc duże ltmac1iy 
upitala i przytułlw żydo'v\ skiego i aple· 
.ta, w której eksplodowa ly materjały 
wyl>ucbowe, 1ak benzyna, eter 1 t. d. 
,Wuystkie botele wkrótce zoslały wisz­
czone. 

Wreszci~ Oiień dosięgnął placu. 
Budynki strą.ty ogniowej wraz z wietą 
6łaneły w płomieniach; a niebawem ję· 
zyki ogniowe zaczt:ły si~ wydobywać i 
z pod dachu jedynego w Połocku koś­
doła. 

W końcu cała niemal ul. Witebska 
została objęta ogniem. Wi~ksza część 
gmachów po-jezuickich dzisiejszego kor­
pusu została zniszczona. Nadto spalił 
aic; gmach polic1i powiatowej. 

W niedżielę około godz. 4 rano 
potar zaczął przygasać, lecz zgliszcza 
płon~y jeszcze do wtorku. 

Słow&m dwie trzecie miasta znisz-
czone. 

Przed wyborami. 
.Russkoje Słowo" miało sposob· 

nojć "'idzieć listę, wprawdzie niedokła· 
dną joszcze, kandydatów do czwarlej 
Damy, wystawianych przez rozmaite 
1tronnicł!Ja. Z listy tej można dziś już 
wy<:iągnąć pewne ciekawe wnioski. 

Opozycja, wliczając do niej I po· 
~powców, ujawnia, co było zresztą do 
przewidzenia, ciążenie ku osobom za­
wodów Inteligentnych. W liczbie propo· 
now1nych przez nią k1mdydalów zna j­
duje się 17 adwokatów przysięgłych, 7 
!lziennikarzy, 3 działaczy ziemskich, 
2 lekarzy i t. p. Duchownych, dymisjo­
nowanych wojskowych i l p. próżnoby 
saukać na tej liście. · 

Patdzlernikowcy mają wśród kan­
dydatów swoich 2 burmistrzów, 2 kup• 
ców, l radnego miejskiego, 2 profeso­
rów Itp. Na liście nacionallstów figuruje 
6 przedstawiell szlachty, I prezes guber­
njalnego zarządu ziemskie~o, 6 burmi­
strzów miejskich, 3 większych działaczy 
finansowych, 4 dyrektorów i inspeklo­
rów zakładów naukowych, 2 żiem i1m i 8 
dachownych. 

Najcharakterystyczniejsza jest jed• 
nek lista kandydatów prawicy. Obejmu1e 
ona 6 dymis1onowanych woislwwych 
~norałów i pułkowników), 2 wicegu· 
i>eroatorów, 5 biskupów, 4 duchownych 
i 4 urzędnil•ów policyJ11yc1J. 

W liczbie tych ostatnich znajduje 
&ł~ były agent policyjny. Nie brak także 
lekarza więziennego. 

W ogólnej liczbie proponowanych 
Jot4d kandydatów znajduje się 13 mar. 
&załków szlachty i prezesów zarządów 
.i:lemsk ich, Il burmistrzów, I 9 duchow­
nych, 17 biskupów, 10 dym1sjowanych 
wojskowych 1 wicegu bernatorów, 17 
adwokatów przysięgłych. Dziś już na 
ogólną liczbę 87 kandydatów 1est aż 36 
ducho"nych. 

TELEGRAMY. · 
Tel. Ag. Potl 

Poincare w Moskwie. 

srebrne gody przymierza franko-ro­
syjskiego i wzniósł toast na cześć Po~ 
incarego, jako jednego z inic jatorów 
związku. Poincare w od powiedzi poJ­
kreślił jedność i uczucia przy1aź : 1 
u francuzów i rosjan w czas ie jub1lc1.­
szu r. 1812,-Po bankiecie Poincare byt 
w „Jarzt:", 1~dzie przysłu · . .a wał się ple­
śniom rostsk1m. 

Synod a wybory. 
Pete1 suurg, 15 sierpn ia. :::i ynod po­

!ecił bislrn 110111, żeby do 10 października 
i rzedstawione zostały listy kandydatów 
od dud10wień stwa do rady p a ń5twa. 

~ara praso11Va. 
Petersuurg , I.:> s1er 1, nia. - Nacz ei. 

nile 1Jlias1a s1u1zal redaktora „B rżewycl1 
Wiedomostjej• Roza11owa na ru i>. 250 
grzywny za umieslczenie rozlllowy z K(;· 
renskim z racii "" ypadków w kopal11la t:h 
leństrn:h. 

Z sądownictwa. 
Petersburg, 1 S sierpn.a. Prezes ra• 

domskiego sądu okręgowe~o, Baggo­
wut, mianowany został prezesem de ,1 ar­
tumentu warszawsl~iej izby sądowej. 

Wybory. 
O desa I 5 sierpnia. Organizacje mo" 

narchh:wc w sprawach tyczącycll się. 
wyborów do Dumy państwowej utwcr 
rzyły blok wyłączając członków narodu 
rosy 1skiego. 

Rewel 15 sierpnia. E~llandz.ka partia 
komny1t.cy1na wysun~ła ponow;1ie kan• 
dydatur~ P •·ździern1lwwca tleneke na 
cztonka lY Uumy. 

R~-:ijax:. ia w Persji_ 
Tyflis. l;, ~ : erµnia. - Ue11erc1t Fie­

dorow tele14rnfu je, :te zawiązał bezpoś1 e· 
anie polączenie z oddz1alem agarsk1m i 
kazał pułkownikowi To !m 1c1.ewowi e-
nergicznie ścigać uciekaw:yct1 na za­
chód hodżalińców, sam za3 posuwa się 
w góry, zeby pomódz pułkow1111ww1 
Tołma..:z.ewow1 rozbić tychże hodża liń ­
ców. 

Oddział agarslc i, ząopatrzony w ży-
wność, z11ldada olH>.G ,., Unar-Audebllu. 

Pożar. 
Archa·1gielsk, 15 sier,>nia. - Palą się 

dwie uw~ •1 1:<: e miasta; spłonęło 30 bu­
dynków, straty wynoszą 300,000 1 b. Po· 
żar trwa w dal:izym ciągu. 

Zaprzeczenie. 
Berlin, I::> s1er 1rn ia, W llo brze poin­

formu w a11.i el! kołach uważają 1Niadomość 
o dymis11 Krnderieu-Waechtera i prze;­
ście jego do „Deutsche Bank" za kaczk~ 
dz1enn 1 t<arską. 

Kryzy• n.:i p6łwyspi ~ Dał :·ań· 
saim. 

Sofja, 15 (8)- Donoszą z Konst~n„ 
tynopola, ie -lztandar powstania podniósł 
znany działacz z czasów rewolucji r. 1908 
N1az1-be1, lrtóry zebrał w !?Órach oddział 
składający si~ z turków, albańczyków, 
dezerterow i 1aodarmów. 

Przywódzcy albanczyków nie chcieli 
złączyć się z nim, nadzieie wii:c jego i 
całego kon1itetu „Jedności i Postępu• 
polega J ą na mal1sso1 ach, którym młodo. 
turcy poczyn1f1 w przeszłości znaczne 
uslępsLwa, prócz tego m~odotun:y mają 
wielu su-vnników między młodzieżą 
albańską i of1c~rami salon1c ld11u. 

W stolicy obawiają się krwawych 
starć między oficerami macedońskim', 
na których dezercja Niazi-beja mogła 
podziałać zaraźliwie. Rząd postanowi t 
dzialać energicrn e, chociaż w Turcr, 
gdzie obecnie WOJ:>1\0 niechętnie dziah 
orężnie przeciw swuim kolegom, rzecz:<1 
1rudną jest przewidzieć wynik, wszystko 
bowiem 1est zależne od µowodzenia 
pierwszych kroków. 

Położenie skomplikowane trwa ria­
tf al i dla ostalecznego zwycięstwa rządu 
niezbędną będzie zupełna stanowczość. 
Taką stanowczość ujawnia minister woj­
ny Nazim, który zmusił wszystkich 
wojskowych do powtórnej przysięgi i 
wyrzeczerna się polityki. 

Na~im oddał pod ·sąd pierwszego, 
który złamał przysi~gę, mianowicie po„ 
rocznika Selima, ulubieńca Machmud· 
Szef keta, zdemaskowanego co do agi -
tacj1 mi~dzy urzędnikami kole1owymi. 

Sąd skazał Selima na rozstrzelame 
i wyrok bt:d:lie zatwierdzony pomimo, 
te może wywołać działalność wrogą 
komitetu oficerów. 

Skon. 
Moskwa 15 sierpnia. Na bankiecie Stresa. 15 sierp11'a. -Zmarła księż -

kolonji francuskiej Poincare wniósł to- na Elżbieta genueńska. matka lm')lowej 
ast za Najjaśniejszego Pana, Najjaśniej· wdowy Małgorzaty. 
sze Panie I za Cesarzewicza Następcę. Burza. 
Oubernator odpowiedział toastem na Biibao, 15 sierpnrn, Burza zatop1ill 
cześt Fallieresa, Poincare_:!o i naród H łodzi rybaclqch, pDy..:t.i;Jll zginęło 119 
?!-.ki. _KoBSIJJ -. fran.cu~~~,ną,ludzi. 

Te1A~ramy własna 
, .~t ow. ;;:f.irjera l.ódzkieaoH. 

Złożenie godności kapłań­
skiej. 

Petersburg, l 5 sierpnia. Synod 
przy ci1yl1ł s i ę do prośby członka 3 Du­
rny, posJa z gub. permskiej duchownei· 
go Titowa o zd,f!Cie z niego godności 
ducliownej. 

Titow zrezygnował z kapłaństwa, 
gdyż poprzednio Synod odmówił mu 
po z wolenia na wstąpienie do wyższego 
zakładu naukowego. 

Odmowa przysięgi. 
Petersburg, 15 sierpnia - Skazano 

na 6 lat lia!aljonu dyscyplinarnego sze­
regowca Winogradowa, który odmówił 

złożenia przysięgi wojskowej, motywu­
Jl\C uctmowę przekonaniami osobistemi. 

Wapad bandycki. 
Moskwa, 15 go sierpnis. - Nieznani 

napastnicy ilapadii na 1adącego do swe­
go majątku prezesa komitetu giełdowe­

go Krestownikowa i zagroziwszy brau­
ningami, zrabowali pieniądze i złoty ze­
ga rei<. 

Listy, ~o i c.;ze za Brazul·Brusz• 
1)1.ow•nim. 

l\ijów. JS sierpnia.-Z ia11ego dzien­
nikarza, Brnzul ... Bruszkowslciego, który 
przy pomot y Krasowskiego poczynił 

sensacyjne reweiacie w sprawie zabój­
stwa J uszczyń,;kiego, - władze poszu­
kują listami gończymi z rozkazem aresz· 
towania. 

Zbrojenia bałkańfikie. 
Wiedeń, 15 ~1erpnia. Bułgarja wspól­

nie z Czarnogórzem usilnie mobilizuje 
i zoroi armi~ w celu wystąpieniu prle­
ciwko TurcJi. 

Porta otrzymała w tej mierze pew· 
ne wiadomości. 

• 
Ha1i!del zamienny (?) 

Berlin, 15 (8)- „Magdebur~er Ztg• 
zamieśc iło s~nsacyjaą pogłoskę, jakoby 
W. Porta miała ustąpić CyrenajkQ na 
rzecz Angli, wzamian ia otrzymanie 
kilku okrętów wojennych. 

Grób Mikada. 
-o-

Rząd japoński wyznaczył 1,2qo,ooo 
ien. czyli 1,000,000 rub. 11a budowę gro· 
bu dla zma1łego mikado r1l1utsuh1to. 

Ciekawe są obrzędy pogansioe, to­
warzyszilce pogrzebowi cesarza jaµoń · 
i kiego. 

Dwa są okresy, w których 
wały się podobne ceremonje. 

Pierwszy okres zakończył 
wieku XIV. 

od by-

się w 

Ten okres nosi na sobie ponure 
pięlno barbarzyństwa. Bom.owie (ofiar ... 
nicy pogańscy) dobierail stado byk61·1 
białych i wypuszczali na pastwisko w 
okolicy rezydenc1i cesarsłciej. Gdzie sic: 
zgromadzaly byki miejsce to uważane 
było za święte i tu się rozpoczynaly 
ruboty. Jeżei1 byki gromadziły się w 
góracll, 1N6wczas wyszukiwano w skale 
piec~arc: 1 tam budowano karnrenny gro­
bowiec. 

::;;se;: $2 A I fe Q ; i ; n 

kryjącego procłly cesarza letąły..-._-, stosy -
kości ludzkich i zwierz~cyc.1!. · ~ 

Od wieku XIV obrzędy pogrebow~ 
prżybrały cechę bardziej łudzką. MiejsC6 
wiecznego spoczynlcu dla mikad~.wyble„ 
rajłl obecnie białe gołębie. aJoo.,~ syno· 
gar lice. 

Pozncqą to miejsce także po: moty• 
lach i bi.ałem kwieciu powojów. · 

Budowano grobowiec albo wykuwa, 
no pieczurę, lecz w pieczarze jut nie 
grzebano :żywcem ludzi i bydląt, Ich 
miejaca uiiąły setki tysiecy motylów, no• 
szących na swych ·skrzydełkach tatemn1 ... · 
czy hierogl!f - znak miKada. 

Motyle te poczęto nazywać .graba• 
rzami". 

Nad grobowcom budowanQ Pas!~ 
de czyli modlarnie p0gańską z luamien• 
nym posągiem Buddy. 

Z biegiem czasu obrzędy I cere:: 
monje iapońskie coraz bardziej europei­
zują się, i spodziewać &ii! naleiy, ~dl\ 
podobnt: do obm~dów ludów, wyzQaiit-
cych wiar~ w jednego Boga,.. ' 

Różne wiadomoścL 

- Puryszkiewicz kandydat i 
do Rady państwa. Stronnicy 1 wie), 
bic1ele ut , alamości Puryszkiewlcza są, 
obecnie mocno z;aniepokojeni, ie ich 
ulub!eniec i wyrocznia nic przejdzie do 
Dumy. Więc tet obmyślano plan. ~, 
1eteli poseł besarabski do Dumy nie 
wejdzie, to s1e go obierze do Rady pań· 
s twa, uo takiej „siły politycznej• nie 
wolno lfzyrnać µod korcem. 

I słusznie, bez Puri!Zkiewicza było­
ey jakoś nieswojsko, bo 1.: imieniem 
posła besarabskiego zwi'łzane są najrozr 
maitsze miłe wspomnienia. 

Czyi mają one pójśł w niepamięć. 
i czyżby miał sic zmarnować tał.~ wielk~ 
talent poselski ? 

Odpowi edzi Redakoji. 

PłGczczaninowi w Lodai. 
11.!noracja „Gazety Łódzkiej• nara~ 

ziła Szan. Pana na niepotrzebny nlepo­
kóJ o los krewnyclł. 

Płocic, stary gród Konradowy, b• 
stolica książąt mazowieckich, bynajmniti. 
się nie spalił. 

Wielki pożar, o którym czytał P• 
w .Gazecie• naw .edził miasto Połoc& 
w gub. W 1 tebsk1e}. 

Trudno iednalc od współpracowfti... 
k6w „Gazety" wymagać zn1J.j()mok~ 
geogr al Jl. 

P. Dąbrowiczowi. Kwest;ę, ~ 
którą Pan zwrócił się, 1POzna IH:dzie za., 
J·atwić dopiero za tydzi e ń, gdyt obecni.­
osoba, od której motna :i:aslegnąt ~ 
rnacii, wyjechała. 

Zamiast kwiatów na grób przed~! 
\\ u es111e zgasłej b. p. Gustawy Babado• 
IA>eJ, sl<łada111 rb. 3, do dyspoiyc p w ... g<>: 
d-ra Stan. G o1 te11la ,..t , Ce~1el11iana 11 r. '°•, 

Maurycowa Hirszberg. 
Zebrane w Rogo lA> ie przez młodziet' 

na korzyść „Ligi Przeciwgruflic.:zej'" ~ 
rubli. 

Gdy wszystko było wykończonern, ...... „ -• .......... -•-A"' -L-„„ ....... A. At· 
43 dniu po śmierci zwłoki mikado s~ta- ~~~~~~~·~~~1 Y(. 
dano do grobowca. 

Wszyscy zaś . robotnicy, pracujący . Cech P.zeladz1' uurarsk:ch 
przy budowie, białe byki, żony zmarłe - u u m . 

w Tuodzi gc, dzieci jego, zrodzone w ostatnim 
rolrn życia, oraz najwyższy bonza okrą„ 
żali grobowiec i cichym gfosertl śp i ewa- Najuprzejmniej zaprasza na 
li melancholijne melodja pogrebowe. 
Murarze tymczasem zamurowali pieczarę 
z grobowcem i wszystkich tych, którzy ZAeAWĘ 
otaczali grobowiec; 

Wszyscy ci, otacza w y grób mikada odbyć się mającą w niedzielę 18 sierp-

tj. ludzie i zwierzęta, r.' ·vi:em zamurowa· nia r. b. w majątku p. titłkiego w Jrussic 
111 ginęli straszną śm11»-.. . ..,. 

W zeszłym stuleciu ~l ynny podrót­
nik angielski Dżems ~· .11 vtten odkryl w 
północnej japonj i gr( (., · ., ee mtl<ada. W 
pieczane obok sze&:ie-ii, „ .;,o sarkofagu. 

dojazd szosą Konstantynowską. · 

Początek o 2 po poł. · 
W razie niepogoiy u przysiłą nielzidę.; 
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r'i~~~~g ~miE,~~~ 

I La~oratorj~m cllernicmo-tecllnicwe .~ 
mm i fizJ' ologiczne fn{łJ lill-1 

Z. ~ h h .k. ,, rrtil m „ Jeunoczonyc c emt ow ~~ 

~ w ioazi iiID! 
!!ml uJ. Srednia 20, róg Solnei m m pod kierunkiem Inżyniera DOMINIKIEWICZA ml.i 
i1W Analizy chemiczne dla wszelkich dziedzin 111" 
Jlrl przemysłu włókiennego. 1rfil. 
~ AAna

1
lizy produktów spożywczych. ~~ 

~ na izy wydzielin (moczu. plwociny t. d.) ~ 

Ił ~ • + + + + łlłll1 
I{ Biuro porad technicznych dla przemysłu ~ 
~ włókiennego. Porady chemiczne. Przepisy. ~ 

(Udzielanie porad od godz. 4 do 8 .p. poł.) 1''1"' ™ w niedziele laborat. otwarte od 12 do 2-iej. mm 

~15~~~~~~~~~~ 
S'atychmiast potrzebni sa wszęDzie 

agenci - współpr -· cownicy 
bez ponoszenia kosztów 1 ryzyka na stałą pensję. 1 procenty 
Szczegółowe informacje wysyła Sif: bezpłatnie. lrkucl<. Kantor 
gazety „Sybirskij torgowo-promyszl annyij Wie-
etnik" Poa;tamskaja .\2 14 531 O · 

l{urs~ J?olitechniczne 
w ŁODZI, Potrkowska 84. 

Na oddziały budowlany i elektrotechniczny przy1muje się 
kandydatów aa 1, 2 i 3 semeslry, 11a oddział zaś handlowo­
przemysłowy tylko na 1 semeste, l\~andydaci bez różnicy 
wyznania, ze świadectwami z u"oń ·zen 1a 3 klas są przyim -
wani na i semeste bez egzammu. Bliższych szclegółów 
i programy udziela Kancelarja .rt ursów codzienn:e od 
~odz. 4-6. r2412-20-l 

t'reci: ze tlotymi zegar1<am1. Tanie1 u te ut J!,1a, gdy i ze­
garek rn<:ski „Ankiu 11al11owszego fasonu z pra wdzi wegv 
amerykańskiego złota, odkryty, p:<:knie grawerowany. n Pn­
ru a Roskopa nawet specjalista nic odróżai od prawdziwego 
~lota 56'J;. oprocz pio:kności zegarka "Prima - Roslrnp·, 
Jest on najlepszej szwajcarskiej konstrukc;i n nej geuew­
skici fahryki. Nakręca si<: raz na 40 goii. bez klucia ,Re­

. montoir" wyrel(ulowany do minu•.y z pot r;cieniem p -;onien· 
p'· . . nem n 5 lat Cena dawniei ~ rb„ teraz tylko % rb. 75 k., 
~ 2 sztuki 5 1 b. 20 k. Takit jeden kryty 3 rb. 75 k„ 1fams-

~ kl odkrytv 3 r &O k, kryty 3·ma kop. 5 rb. I)() kop, Do 
. ~ k11tdego •e11arka d łączamy zupełnie darmo, 11 prieśliciną 

pancerną dewidr<: z tegói zl 1t~, 4) hrelok komp„ lub srebrny poihGany 84% •. 
3) m11ndsztuk apa1at Dra Kocha, 4) wor eczek zams2owy. \\ }' yłamy Ul zah 
~zeniem poczt. Adres Warszawa, skhd zegarków T-wo „MILAN O" 64 Za prze· 
sylk<: dolicza i,1~ ,,cf 1-go - 4 zei;ar. 50 k. Kto tylko zobaczv to u wierzy. te 
jest praw<iiiwie zloty. 

UWAGĄ: Do damsk eh zegarków dodajemy piersc'.ot1Qk srehny 840(' ~ emalją 
2541-·2-l 

5pociaUsta chor6b wenerycznych, 
sli<ór 1yoą i dróg moczowych 

D-R S, KJ\~TOH-
Piotrrtowir;ka M •44, róg Ęlllt'angelioJc.iej 

Telefon 19-41. 

Gabinet Rocntgenowsld (Pr,:eświetlenie i fotoJrafowa­
nie wnętrzności ciała promieniami Ro'.11gęna;, Swia­
tłoleczn1czy (choroby sl(óry i włosów) i Laboratorjurn 
lekarsko-kosmetyczna. B3da ile l\rwi na Syfill5 i le­
czenie Salvarsanem (Ehrlich„Hata 606.) Gabinet elek· 
troterapeutyczny (Masaż w.bracyjny i pnęnmatyczny 
podług prof. Zabłudowskiego - niemoc płciowa). 
Godziny pr2~1jęcia: 8-2 rano i 5- 9 pp. Dla pań 
osobna pocze:rnlnii:ł. r2521-0-1 

Księgarnia Gebethnera i Wolfa w Warszawie, lublinie I Łodzi 
połec1tją w opracowaniu --==-'=- -=--.:::.....--' 

Max_ymiliana Luxenburga, uchwaone przed partł dniami: 
Ubezpieczenia robotników. Nowy projekt prawa z 1912 r. 40 k. 

Odszkodowanie robotników z proteidem nowego prawa 1912 r· 
Przewodnik Informacyjny ctla fabrykanlów, lekarzy, um~dni-
ków i robotników. W oprawie 1,25 k 

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 24-98 3 1 

:prenumerować 
wszystkie pismas 

;~ oraz ogłaszać się w tychże ~ 
!1 śsiśle, weriłu !.li cen redakcyinych 

~ można w „Pł(O ·MTENIU" 
Piotraowslia 81, teleton 1200. 

• Glówne przedstawicielstwo prawie wszystkich czasopism 
warszaw.;kich, jak: 

, Tygodnik lllustrowany• .Swiat • ,, •Nowe Ł7cle": "Wolne Słpwoa, „Myśl 
Niepo<lległa" . , Ty11;odnik Mód 1 Powidci". • Przyjaciel Dzieci" . "Gazeta 
Swią.teczna'. „Trubadur Polski" . • Gon ee Pornnnv i Wiecz•my", .Nowa 
Gazeta", .K11rje1 Poranny" .• Kurjer Polski" ,, '.V1adomo~ci Codzienne", 
"Kolce• „Mucha" i t. d. 2969--0-1 

„„ 

Pan 
szuka 

posady? 
lub chce zmienić obec· 
pą( W takim razie za­
interesuje Pana fakt, te 
Dwutygodnik ,,I n forma­
tor Prr.emysłowo - Han-. 
dlowy" w Sosnowcu, któ· · 
ry zostaje stale rozsyła­
nym w tysiącach eg­
zemplarzy do za~.ł'adów 
p·rzemys!owych 1 han­
dlowych całego Królest· 
wa, umieści bezpłatnie 
3- krotne Pańskie og~o­
szenie wielk. 30X60 mm. 

Adres: Tnformator 
Prz.ernysł'owo-Handlowy 
Sosnowice, Główna 22.: 

• I , 

Ważne ała f ań! 
SPECJALNY . 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

„EUGE JA" 
1\ ARTO W8KA, 

Łódź, Konstantynowska 5 
Te efonu N2 28-01. 

Poleca Szan Paniom w Łodzi i okol icacł\ 

NAJPIĘKN:EJSZE CZESANIE 
mycie głowy z natychmiastowym wysu­
szeniem (Manicur) czyszczenie paznogci 
farbowanie włosów i wszelkie roboty w 
zakres perukarstwa wchodzą.ce jako to 
loki turbanowe warkocze i postisch, &Il 

wsze w najnowszym stylu wylconyw•n• 
pod moim kierunkiem. Wyuczam npillll 
Ula najnownyeh fryiur w ó lekcjacb 

Abonament na iniejscu i \V nomach 

:G~4t.j~l• ODORDJN" 
ll'IE~Ule U ljA\ 

tylko Michała Lief iediewa 
-I N•• 

.Cl) 
'a -· 
.... 
Ili 
;of -· Pnedst. A.kc. Tow. Spiess : Syn 

Lel<arz Dentysta 

Jai1i~a 'l'ornaszewsKa 

o~ Litmanowicz 
Kotka 12. 

Choroby dróg m·oczowych 
(p~cherza i nerek) 

Cystoskopia i zgłębnikowanie 
moczowodów. 

Godz. przyjęć: od 8-10 i 4-ó 

Dr. Leyb-erg 
powrócił 

Weneryczne, płciowe 1 skóry oa 
10-1, 6-8. Niedziele i święta 

od 8-1. 
Dla Pań-5, poczekalnia od 

dzielna. 
Krotka 5 1 tel. 28-50. 

Srednia 5. 
Sp.: Choroby skórne, wenerycz· 
ne, kosmetyka lekarska. Lecze­
nie :iyphilisu Salvarsanem „ER­
LICrl-HATA 60ó" wśród-żylnie. 
Leczenie elektryczno$cią (elektro· 
izem) i masażem wibracyjnym· 

Dtll pań osobnM poczekalnia. 
'Jod:iiuy pri;yjcć: od lł-1 r•oo l od 4_g 
wiec~. W niod~icle 1 św,ji'ta 9-2 po p 

Dr. L. Klaczkin 
K1n1tanły•i1w1ka 11. 

Syphllia, skórne, weneryczn6. 
choroby dróg moczowych. 

Przyjuiuje od l~-1 rano i od 
5 -ti wiecz. dlapań od 4-6 po 

południu. 713-0 

Dr. L. Prybulski 
POŁUDNIOWA N? 2. 

Telefon 13-59 . 

Choroby skórne, w Jl.hvW, (kos< 
111etyka lekarska) wenerycz11e, 
Ili~ LZOpkmwe i niemocy płcio. 
wcj. ~eczenle syphilisu Sałvarsa­
ne111 .Ehrlich-Hlata 606 i 914." 

wśródtylnie. 

Leczenie elektrycznością i ma: 
iażem wibracyjnym. ulica. 

przyjmować bedz;e od JO wrześ· 
nia Rozwadowska óa I pietro PrzyJmU!c c:bOł·ycb od 8 - 1 rano i od 

"------------ • 4 -- 6 po poi., puie oJ ~ - 6 po pol 
2777-4-1 Dla pd osobna poczekalnia, 

WYDAWNICTWA GEBETHNERA I WOtfFA 
itiOWGSCll IMOt'llOSCll 

Juljusz Słowacki 

LIRYK I. 
W wyborze i układzie Artura Górs!dego 
Cena kop 90. W wytwornej oprawie w skóre rb. 3. 

Kazimierz Te majer 

PO 1~Z J'E. 
Serja VII. 

Cena rb. 1.20, w ozd. opr. rb. 1.60. 
Tegot; autora P"przednio wydano: 

POEZJE. Seria I. Wydanie 3 cie rb. 1.-. W ozd. opr. 1.40 
POEZJE. Seria li. Wydanie 4·te rb. 1.-. W o~d. opr. 1.40 1 

POEZJE. Seria 111. Wydanie 3-cic rb. 1.-.W OJd. opr. 1.-.0 
POEZJE. Ser ,a lV, Wydanie 3·cie rb. 1.-. W ozd, opr. 1 1.40 
POEZJE. Seria V. Hb. l.~O W ozd opr 1,60 
POEZJE. Serja VI Rb 1,20 W ozd opr 1.60 
WYBOR POEZ.Jl Rb l 50 W ozd opr 2:-

W wytwornej oprawie w p6łsk6rek 2,40 
Do nabyci~ we wszystkich ksiegarniach 

Z 6-klaeowem wykształceniem szkół rządowych 
(lub prywatnyoh z prawami rządowymi) przy jmule: 

Fierwsza Warszawska tek~rsko-Dentystyczna Szkoła 

"fu. Sz9mańsl{iego, 
egzystui•1ca od 1897 roku. · 

Waa•szawa, Nowomiodowa M I, tel. 109-07, 
od J ll4 Vl do 29lVill (l2j9 '. 

Procram na ż~danie. Kancelarja otwa1ta od 11-3. Przyj<:cla chorych w kll 
11 ikach codzienn'e od 9-3 i 4- · 8. 

r2425 5 1 Zuządza.ący: Dr. Tytus Horos:zewicz. 

Dr. S. Sznitkind 
ul. Sredr.iia nr. 2. 

Specjalność: choroby wenerycz· 
ne, moczopłciowe, wło.;ów i kos­
metylca l<lkarska !piegi, pryszcze. 

etc). 
Przyjmuje od 8ł do 2, od 41

/ 1 
po 9, damy od 4 i pół do U. 

Dr. Goldman 
powrócił, m eszka obecnit:. 

Przejazd 88 
obok gmachu poczty. 

Przyjmuje od 4 do S po poł. 

Dr. 1ned· P. langba~d 
Zawadzka IO 

(b. asyst. klłnlniki berlińskiej)' 
Specjalista chorób skórnych we: 
nerycznych moczopłciowych l 

chorób włosów. 
Godziny przyj<:Ć 8-1 i 4-8 dla Pl\li, 

od 4-5 wiecz. 

: su , ze.~ .:.! . a .... w ~ . v r;s;auµ :a s __ 

Lekarz-woterynarj i· 

Szymon Wolman 
yiołrkowska 14-5. l:el.29•00 
Od 8-10 rano - 2-4 P! P• DIA nl~z1t 
moinyclt od 10-12 p. p. Lutomlcrlk• 
21 (Bałuty) ~ ~~os~· 
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Rozklad jazdy lódzkich elektryczn_ych kol~i Dojazdowych 
na linji Lódź ~ Aleksandt'ów. 

Jeet do sprzedania dom z pia• 
cem i różne zabudowania go­

spodarcze w Lutomiersku Wia· . 
domość ul. Andrzeja 44, stróż;:" 
wskaże. 

. I 

\V dni powszednie 

Odchodzą z Łodzi jodc:h. z Aleksand1 ow2 -
500 
610 
6/>(J 

74-0 
82b 

910 
9bó 

1040 
11 :a. 
121u 
12M 

140 
226 

rano 355 pp • . 5~, ; ano 440 pp. 
410 6óó 52f, „ 
525 

., 
740 " „ 

" 
610 wie cz. ,. „ 

ólu wiecz. 8~ " 
6t1:1 

" 740 " „ ÓM . 910 

740 966 " " 
" „ 

" 
s::ó 

" 825 10«.> 910 
" • " " 910 9;)5 
" . lJ:.l t> 

" " 9Eió 12~ 10~ „ 
" . „ 

l04U 12bo pp. lf..\.l 
" " „ 
J) 1200 w noc. l 4V 

" 12~ w nuc. 
pp. 2,5 

3w ,, 
" . 

355 

Kto szuka: 
pracy, 
posady, 
służby, 
mieszkania, 
zbytu towarów, 
reklamy wyrobów, 
dzierżawy. 

Kto potr_zebuje: 

Kto chce: 

inżynierów, 
urzędników, 
techników, 
leśniczych, 
pomocników, 
pokojówek, 
kucharzy, 
kucharelc, 
służby. 

-·-----na1ąl mieszkanie, 
kupić lub sprzedać 

z i emię, handle, 
!ŁOSpodarstwa, 

pożyczyć pieniędzy 
i t. p. 

lub podać cośkolwiek 
ao wiadomości ogólu 

nłljlepiej i najtaniej 

uzyska to przez 

OGŁOSZENIA 

w Jow~m ~urjcrze t~rrl~irn" 

i 5 00 

610 
63f1 

700 
72:, -
lt•U 

81f• 
b4U 
9ub 
(;.:1u 

95b 
1020 
1045 

11110 

• 

W d n sw1ąteczne 

1\/1 a !tel 1 lampa wisząca oo• 
1U sprzedania. Sęk, Orla 12 w 
sklen1e. 2321-3-1 

Odchodz;i z Łodzi I Odchodzą z A' -• --;androwa NJ, aszy11ę uo szy1.1a lldJtanlc:J 
rn 1żna kupić. Skład gramo· 

fo · ow. Dłnqa 64. 2284-5 

rano 
„ 
" „ 

" 
" 
" ,. 
„ 
., 

" ,, 

" 
" 

1ł3ó rnno 525 pp. 5.!ó 
1200 

" 
5bU „ ·7uu 

12~' 
" 

6li1 wie cz. 725 

12ou 64U 750 
Ił - " t.!..~ 7ufl 81" " " 140 7au 840 
" " ?~i: 
" 

7;; 9v(I 

" 2~~ 
" 

8:.u 9:N 
I 2bti ł: "ł t, " 95;, „ 

" J~u „ 91 u . 1<J20 
34b . 9.;Jf, 

" 
l():j.(; 

410 
" 

1()01.) 
" 

l l 1u 
4.fo „ 10'..!n „ 11.:H• 
Sol. 

" 1-'w w noc 1200 

rano 122fJ DD. 

„ 12ó0 ,, 
„ 1 ló „ 
„ 140 ,, 
„ 2Uti 

" 2dU 
" " z;:; 

" " 
" 

3:.,:u . 
J4n 

" - >1 

„ 4Lu 
" 

" 
4,jO „ 
5UJ ., -- " 5.;~, 

" „ -„ S:.u „ 

l óló wiecz - . 
640 „ 
700 

" 7a"' ., 
7h:: 

" 87'; ,, 
84.'.· „ 
9-;:, „ 
9,jo ,, 

10vv 
" 107:: „ 

lUeiv 
" łlJt:i ,, 

1~35 w noc, 

iVi "z,~1;~~u;t~: -iv "~ 1 ~J~a·~3 

Ndu.zyc1elKc.1 z paet:mem g 1111-

:1a1jalnym 1 nraktyką po­
trz~v 11d, Nawrot 12. 2357-3 
i-'uL1zeony . .i ,H ne1:m~y, ~ła~aJą• 
J. ,y ustnie 1 p1sm1e11111e 1ęzy„ 

l<am1, polsl<1m. _ .Jsy1slrnn i nie· 
m1e -"' 11n. Wiuo0m Jsć: Wschod· 
nia ;>U, oJ 10-IL godz. · µrzecL 
poi 1.<.J111cm. L334-~ 
LJOhlla!łfł pa1vKOBlli:i ll:t re-
1\ _ •rach w dob1yrn sianie lrn­
µit;. L~łaszac :>lt.: Trębacka 15; 
przy Sr.-ulllt:1. 2316-3 ' 

"" -r' , -.;JVU•"'"1v-.l)';,U_)'UU1..Y1llf 
_ '- z m1t:szkaniem L. wszdtuemi ~ 

_I _ I-· -
1
1 _J__ wyguoam1 do l)J.lrzeda~1a z

1 
apraz; 

I I 
I I I Ui. w OZt.:"' Sl\a L"g ~. nOte - a•'. 

-
-f- l - - ld;,I. ;:lj~,)-Jl 

LJ zKołca prywlltna 1 Irt:olows~al 

P d · • • -:::> Kl11 ula V'v aigelt<J . L1::kcjt: 2~ 
Q anta Q przy1ęc1e ~.ci, 111a N ... -,..rut 1~, 1t:1ef..U-05,, 

2356.-760.:' 

oo prywatnego Seminarjum Dla ~auczycie1i 
.tu~owych w Ut synowie 

wraz z dokumenti:lmi (świadectwu szkoły, metryl.ca, 
sw1adectwo powtórnego szcze1iie11ia os 1), : ·iś mie11-
ne zobowiązanie rod~ ców do re~ularnego wno· 
szenia opłaty szkolne!. zaświadclenie 2-ch osób 

wiorogodnych co do moralnego prowadzenia się 

kandydata i krótki własny życiorys) należy nadsy ... 
łać przed 15 sierpnia r. b. pod actre,;em: Warszawa, 

skrzynka pocztowa Je 377. 
Kandydaci na l\urs 1-szy (w wieku od lat 15 

do 17) w n111 się stawić na egzamin w Ursynow e 
dnia 29 sierpnia o godzinie 10 rano. 

........ "'lll•u Oic:ali1 Zi:lg,a1ll;;ld •VI:: w CO• ) 

u 1 t:k dn.a 13 u. m. Ł:tskawy 
„,1 • .Jazc;a ra.czy odpcow <1dz1ć J(i ; 
La wy w.1grodz~11iem na u1. Ła· 
;...<~w11i;,;1,4 1V~ ~9 2J55-2' 
· ,,, auz1u11y , OS·ał pii.Są>ort 1 ' 
;;:, na unię Jalla Postałs.loego i 
„} uauy z ~m. W 1ell\a W ie ś, pow. 
.~zec1d~go gub. radomsk1e1. 

2369-3' 
'i' ć<.:11111~ rutynowany. oyiy u.ru-_. 

i;olern1 pra,ow11111. .t1:.ity LUC) 
u~U.uW1auych fabryK mech,UllCZ<, 
, ycu. 1-1r a.k.tyczny b1urzystu, ry­
.sow mk 1 l\a IKulutor. t· OSlukuje. 
pOSauy zar<11z. i\derenCJe powaz.. · 
11e. wymagania siiromne. Kau qa. 
Ukriy 1euaJ{C)4 .Tech1111wwi„ 

Kancelaria Seminarjum wysyła na W) Lla v1erw;,i.t:: i, 011:: 1uo ::.uK~ 
Każde żądanie prvgram warunki przy. , 1ąte pole dobrzi: uiozo1~ · 

I 1 ęcia. .:.ł, ,~.;uo1u. w1au0mos.: stacja l<o· 
1 gow 1<ogub1u. ~iH 9-2 

1
-1 I 1 . c11SL.•ct.L :.1uia.r;,1{1 lłv ;,pr.t.~ua• 

---~--'-!--------------- fL\J VV w•i zaraz, raLe.11 !UJ-~l~Ś~ -- ~ -- ~.vlNO • .:imuguwa ~tS, ..::.JJ~-3 
I_ =~-"""'==...,,.=-=-=-=====-=....,=== - . ) - fila;,;~; · io StJfl.c<lawa ul. 

~ Wscbodma 9. <:li554-~ 

' -- ·..-= .............. 

'f eat11 „~RA~IA". 
-PROGRAM od 16 do 31 sierpnia r. h 

Pepi Konrad1 
W4:gieraka taucerka 

Les Młt1Uas 
Glad a" ' ' zy 

1"11.Ż & 1. a:umann 
Duet cksctnti ycrny ze swoim <ny-

g 1utlem 1 eµert11arem 

Zatw;erdzone przez okrą~ naukowy 

K~R~ y pf,ZJ.~~!.~~!~E~~ 
ucqa: ~la g1rn;aaz1 um na 

s wiadect W«: 

nauczycielskie, ucznia 
aptekaa•skiego na ra,1-
9~, ulgę wojskową, z 4 
~las i t. p. lti o gimJtitoZ. 
jum, •zkoły przemysło· 

wej i ha~<lillowej. 

~Viikołajewska 2~ m. 9 
1.; W.t 01.cy11a Il p1ę1ro od 7 du 

1 O \\ t.:czorem. 

1lld·lć w t.11•1., .-yin "La.114:! 01dZ 

~ uuJ .• a. L. Wcf~li,;m UO :>1, fl.t:UU• 

„„. U1. Dwor::.•'u ..M Jl ~tia1u y) 
\; 1aóu1110SC 1~ejSCU. ~~5--~ 

"<>1114ł pa:;zpun wyaauy z gm. 
i.; ł\i;lilliJIOOS, µuw. SOdJi:>Ct.ćW­
:.1\.1~(.J. gUD. warSLaW:>IUCJ, ua 
111J1~ ·n łauySlav.y ~rc1n:;lu.:1. 

"J53-8 
ug,tnęla Klina ua pas.r.pOl'lU, 

L wyaan& z iaocyi<.1 Ka)zer­
l>rec1ua, na im1i: Jani:I P1olrow· 
i.K1ti!!U· :0::.:.151-l 

LoU:e Len man 
:Subretka 

arn·."' :. :""~···-~~-.:: -:~ ... -~ IJ•~ ... ;:":"" '7~<;·"-".:.;.t ... 'ir~J_··~-= - -·~r~ 

Wydawn;ctwa GEBETHNERA i WOLFFA h 
! • Zaginął weksel 

ał:>Ulęła l\i:lrta uu p1.1st.pvnu, 
L wyuana z rabryln Buk1eta, 
1.a 11rn~ Wo1c1ed1a h.awcqń• 1 

::.K ~gu, L350-l 

Nowości! Nowości!~ 
BOGUSLA W ADAMOWICZ ~I 

Nieśmiertelne Głupstwo. '· 
Powieść fantastyczna, Cena rb. 1.35 

STANISŁAW PRZYBYSZEWSKI 

GZLOWIE~ 
Powhsc, Cena rb. 1.80 

TOP IE Lf 
Dran.at w 3-ch aktąch. 

W pięknej kolorowej okladce. Cen:i rb. 1.20 
Do nabycia we wszystkich ksio:garniach. 

.11. Ile Ahce 
Cwiczenl lł na amc1 ykanskim ~ape2ie 

.... "1 J'" W lillO U 
Oryginalny kwartet małorosyjski 

ll...es sUł'.xanders 
;:)C t" nn ch 1.> ,_. , ~nlt;czna 

„ ... hldcrseo..;. 
K"młcza1 gimnastycy na rek11 

Wysto:py Operetki W1edeńsldej 

Dz 1 0ń dobry panu FISCHER 
Wodewil w 1 akc e 

Reżyser A. Fi,cher 
Kap~lmistrz A. Gftnther 

---- lfrania ~10 
!\owa seria obrazów. 

W ogrodzie Koncert (1amsk1e1 
or ki estry na dętych instrumen 
tach. Wieś a frykaiiska, ple· 
mienia Somali. Artysta malarz 

bez rąk. 

~~\~~~1~~t··.(~.s~:~:Jf'.~tf ~%~::F .:~fr; 1. 

Wydawca Antoni ta.aiążek W ó.rulcarm ::it. t\s1ążka, Lachodnia 37. 

na rubli sto, płatny 12 sier­
pnia 1912 r. wystawiony na 
zlecenie Libern-.ana przez Te­
ofila i Amelję małż. Arabskich 
Weksel ten uważać należy za 

nieważny. 2348-3 

Ogłoszenia dtobne. 
Do sprzedania szyld dla ka­

wiarni z napisem w trzech 
Jf!Łykach, Fra11ciszkańska .Ne 33, 
piwiarnia. :!126_:.~ 

Do sprzedania sklep spożywczy. 
Wiadomość w piwiarni No­

wo Cegieln ana 17. 2358-3 

. ugiui;.f„ „ ... 1 ~.a uu p~ponu : 

L wyoaua z 1abry.1u .ł:'ozn~n- · 
sK1ego ud 11u1ę Auarze;a Toma• 
:..tcws~1e~u. 2349-l." 
. ~ ' 

... 6111~ia K::.1(łZl!Cl.Ka 1eg11yma-. 
L ~yj1•<1 na nn.ę Włauystawy i 
n om1n::.1dt:J wyuana z ffi'1g1stra· 1 
LU w. :Lodzi. ~JZ7-S , 
- J 

1 
~1ućłl pa.-;zpor.t wyaany z m~> 

" gJSlralu m. L.OC1ZI IUt lml~\ 
jOZt;Iy U(,)fL.Yll•le"o. 

2328-Z-
~~--~------------~~' -- ugu141 pasz.pon wy4JiMJy z gmi~ : 

L ny tlosz.ct.yneK. pow. l!m-\ 
1.zvwskiego guu. "1e1ecK1ej na I 

unię Wiacysłctwa ł\acperczyka.j
1 

23354, 

agmąl µaszpurt wyaany z_ mt_a~ } 
L sta Łęczy~y g,ub. Kałisk1e,i." 
na imię Pawła Dregera. · 

~337-J.1 
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